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Niezwykle silna zależność iinansowa Europy 
od Stanów Zjednoczonych Ameryki jest przy­
czyną, źe dramatyczne sceny rozgrywające 
si, na giełdzie nowojorskiej, znajdują bardzo 
żywe echo w  Europie. Rozmiary krachu akcyj 
w Nowym Jorku zuane są już powszechnie czy 
telrrkom gazet i wiadomo też, że oznacza on 
załamanie się niebywałe wybujałej spekulacji, 
w  której brały udział najszersze warstwy spo­
łeczeństwa amerykańskiego. Wiążą się z tym 
krachem w Europie oczekiwania, że odtąd pu­
bliczność amerykańska , zafascynowana do­
tychczas wyłącznie nadziejami ogromnych zy­
sków na akcjach, skieruje się po doznanem roz 
czarowaniu i otrzymaniu dotkliwej kary za 
spekulację znowu do solidnej —  choć mniej fen 
townej —  lokaty swych kapitałów w obliga­
cjach pożyczkowych. Wynikałyby stąd zwięk­
szone możliwości uzyskania kredytu amerykan 
skiego przez państwa europejskie, które w  cią 
gu całego bieżącego reku dopływu tego kapi­
tału niemal całkowicie były pozbawione. i

Oczekiwania te nie są oczywiście Dezpodsta j 
wne, istotnie też widzimy, że bezpośrednio po ł 
krachu nowojorskim najpoważniejsze banki 
świata obniżyły stopę dyskontową o przeciętnie 
pól procent. Niemniej jednak błędem byłoby 
snuć na tej podstawie zbyt daleko sięgające 
nadzieje a odnosi się to zwłaszcza do nas. Prze 
dewszystkiem bowiem nie wolno 2 apominaó że 
krach akcyjny w Nowym Jorku w  takich roz­
miarach, jakie on miał faktycznie, jest zbyt 
Silnym wstrząsem całego życia gospodarczego, 
by nie pociągnął on za sobą ujemnego wpływu 
także na inne dziedziny życia gospodarczego 
poza samą giełdą. Wszak ogromne, bo docho­
dzące podobno do 30. miljardów dolarów, stra­
ty posiadaczy akcyj spowodować muszą pewną 
'depresję w  życiu przemysiowem i handlowem 
Stanów Zjednoczonych a to tern bardziej, że 
katastrofalny spadek knrsów jeszcze nie ustał 
lecz, Jak wynika z ostatnich wiadomości, nadal 
Się ponawia. Widocznie naw 't fundusze Mor­
gana nie wystarczają do opanowania paniki, ją 
ku ogarnęła mil jony małych akcjom. 1 Piszów.
Z  reguły zresztą taki krach akcyj jest zapowie­

dzią ogólnego kryzysu gospodarczego i jakkol­
wiek sfery gospodarcze amerykańskie od lał 
dążą do opanowania i zapobieżenia kryzysom 
przy poraocy tzw. barometrów konjunktury, to 
jednak nie jest Wykluczonem, że utrzymująca 
się w  Ameryce od dłuższego czasu pomyślność 
gospodarcza dózna jednak pewnego osiaoienia. 
Że na to istotnie cię zanosi, dowodzi tego faki, 
że zniżka nie ograniczyła się jedynie du akcyj, 
lecz objęła również giełdy towarowe, i tek ba­
wełna spadła o 2 dolary na bali, zboże o 12 
centów i kauczuk o 20 punktów.

Jeżeli zatem, jak można się ooawiać, zniżka 
akcyj w Nowym Jorku pociągnie za sobą ogól­
ny kryzys gospodaiczy w  Ameryce, w takim 
razie trudno będzie oczekiwać większego odpły 
wu kapitału amerykańskiego zagranicę. Nawet 
jednak jeśli ten kiyzys nie nastąpi i skutki kra 
chu nie wyjdą poza sferę giełdy, to i tak upły­
nąć musi pewien czas, aż szersze sfery diob- 
nych kapitalistów amerykańskich odzyskają 
zauianie do jakichkolwiek lokaut swych cszczę 
dności, choćby , w  mniej ryzyLewnPj formie obli 
gacyj pożyczkowych. ]

Pozatem, jeśli idzie o Polskę, zwrócić należy 
uwagę, że to nie tylko spekulacja akcjami w  
Amcryoe lecz i inne jeszcze przyczyuy spowo­
dować musiały zamarcie dopływu kapitału ame

rykańskiego do Poiski, skoro po zociągmęcaf 
pożyczki stabilizacyjnej przez cały rok 1928—• 
a wtedy jeszcze spekulacji takiej nie było i in­
ne kraje jak np. Niemcy uzyskiwały ogromne 
kredyty —  udało się nam zdobyć zaledwie 
dwie pożyczki samorządowe w  ogólnej sunna 
niżej 200 miljonow złotych. Jakie są te inne 
przyczyny powściągliwości kapitałów amenm 
kańskich w stcstmkn do nas, rrie będziemy w, 
tymi związku omawiać, w  każdym razie one 
istniały i istnieją nadal. Obecna nasza sytuacja 
polityczna wewnętizna nic przyczynia się iÓwn 
nież do poprawy pod tym względem.

Wynika stąd, że jakkolwiek zasadniczo wł* 
doki uzyskania kredytu na rynku jOiiciykan- 
skim uległy poprawne, to jednak ostrożność n«H 
kaznje nie liczyć zbytnio na to, że żywzzy strn 
mień kapitałów tamtejszych popłynie teiaz 
właśnie do Polski Dlatego też stusznem pozo-/ 
staje nadal wskazanie, by starać się o poz^skł 
nie tak nam potrzebnego kapitału amerykaJlH 
siciego przez bezpośrednie zainteresowanie go 
■w naszem życiu gospodarczem np. przez ud* tai 
jego w polskich przedsiębiorstwach pr/enrydkJ-v 
wych, prywatnych i paf stwowych, oraz prze* 
udzielanie mu stosownych koncesyl, o ile kapP 
tał ten okazuje chęć sfinansowania pewnej dZM 
dżiny naszej rrodukcji. Dr. B. B.

Jak zachowa $fg Bank Polski
wobec sytuacji na rynkacb pgeniełnycfc

W a r s z a w a ,  b. 11. (A W ) Zwyczajno posd® 
dizenie Rady Rarnkiu Polskiego odbędzie się w  
rlnhi 14 bm. pod praewodiniiotwom prezesa Barn 
Im dra W ładysława Wróbłewisłriego- Na oprfeąd 
ku dziennym poza sprawami bieżące™ Baraku 
omawiana będzie sprawa ustosunkowania się 
kłstytucji emisyjnej do ostatnich wydarzeń na 
ryakacn mędzą marodowyefy w  zwią: ku z 
obniżeniem stopy procentowej.

Pomyślny bilans BanbuPcIskieg© 
za trzecią dekadę października

W a r s z a w a ,  6. 11. PAT. Bilans Banku 
Polskiego za trgecią dekadę paździermka ro.

Sąd okręgowy w Kraków1®
W ydz.dl IL kamny 

Dnu 6 hist>cpadt 1929.
IL Pr. 141/29.

Sąd okręgowy —  W ydział IL kanny, jako praso­
w y  w  Krakowie po wysłnohurto wmicJku P. Proku­
ratora na aiejawuifciin yosiedzer1-! wydał następujące 
postanowienie:

Zatwierdza się po myśli ant. 76 ncwip. P to ł  Rapltei 
z  10 maja 15)27 Dzup. Nr. 45 poz. 398, dokonane dnia 
31 paźdz-erniiLa 1929 r. przez Starostwo grodzkie w  
K ra low ie do L:B0/Pras./29 zajęcie czasopicm ■ p. t. 
„Now y DŁieonTc" Nr. 293 z  dnia 2. XL 1929 z  powo­
du tytnta artykułu, zaczynającego się o d 1 słowa 
„DemomiJ-acja", i  kończącego się słowami ..sesja sej 
moweJ“  1 treści ustępu tego artykułu, zaczynającego 
się od słów „oficerowi® nie zważając1*, a kończące­
go się słewutnl .westybulu sejmowego**, —  gdyż 
wym^niony tytuł i treść powyższegp ustępu zaw jj- 
raja teauu.. a występku r u t  1, net, 2 i «rt, 10 mm®. ,

Prez. RznJtej z 10. V 1927. poz. 399 Dzup.
R-ówiiłoeześraie po myśl. ant. 77. cyt. rozp. Piec.. 

Rzph-el zakazuje się Redakcji czasopisma „Nowy 
Dziennik”  rozr^owszechniania zajętycŁ antj loułów 
oraz poleca się, aby w  n jbliższym rum*>rrs tegoż 
czasopismu pod rygorem art. 60 wspotnu-ianego roz- 
no rządz emia nimiejsze orzeczenie bezpłatnie umie­
ściła z zachowaniem po stanowień art. 30—33 tegcż 
rozporządzenia.

Natcmiasct ucbyls się pc myśli art. 76 wymienione 
go w yżej rozporządzenia dokonane dnia 31 paździer­
nika 1929 r. przez Sicrostwo grodzkie w  Krakowie 
do L:80/Pras./29 zajęcie czasopisma p . t. ,_Nowy 
Dziennik" Ni. 293 Z dnia 2. XI. 1929 z powodu tegoż 
artykułu odnośnie do ustępu, zaczyn an ego  suę 
słów „marsz. Daszyński . a kończącegi się słowa­
mi „może obradować", gdyż w ustępie ifcni brak zna 
mion jakiegokolwiek czynu karygodnego.

(Podpis nieczytelnyJ Sędzia okręgowy

wykazuję zapas z otn 082,347.009 zł. Ą. m
9.028.000 zł. więcej niż w  poprzedniej oemdzLs. 
Pieniądze i należności zagraniczne załfczoar 
do pokrycia wzrosły o 615,000 zł< iitf j u j
412.021.000 zL —  nieraliczom. do poszycia »
2.396.000 zł., do sumy 100^79.000 zL —  Portfel 
wekslowy wzrósł e 6.477.000 zL 1 wjnoef 
714^90,OuO zł. Pożyczki zastawowe powiękazyH 
ły się o 452.000 zł. do sumy 71,931.000 zl. —■ 
Inne aktywa wzrosły o 3JS13JOOO zl. do stany
138.464.000 zł. Pozycja „natychmiast płatnych 
zobowiązań**, która na ultimo ulega zawsze 
zmniejszeniu spadła o 93.390,000 zł. do kwoty,
411.504.000 zł, —  Obieg biletów barkowych 
1,39?,177.000 zł. wzrósł o IF.OOO.OOO zL z gorą. 
Stosunek procentowego pokrycia diiegu Wlo­
tów i nafychiniast płatnych zobowiązań Banka 
wyłącznie złotem wynosi 37,83 procent, 7,83 
procent ponad pokrycie statutowe, pokrycie 
kruszcowo walutovre 60,80 proc„ 20,80 procent 
ponad pokrycie statutowe, wreszcie oofcrycM 
złotem samego tylko obiegu biletów 'banfco-> 
wych wynosi 49,01 procent.

PRZY ROZMAITYCH NIEDOMACANIACH mrtn-
ratou woda go-r-dta „Franciszka Józela** d/-t»ł pnjr- 
jetnnię I zmaczi.ie zaranie^9 te dolegliwości, częeco 
nieraz mata 'lość drtała Jui pewnie. Praoę lekarzy 
ginekologów jednogłośnie stwierdzają lagudne dzia­
łanie wody „Franciszka Józefa", która nadaje sóę do 
dcJikatinegc uitroju kobiecego, zadać w apt i drog.

3fMtah



Cisza do  burzy
»  Selmie r©  ostatnich wypadkach

(Telefonem od naszego korespondenta)
czasem w związku z przerwą, zamierzony >&st

Str. 2. „NOW Y  DZIENNIK", piątek 8. XI W29

W a r  s z a w a .  6. 11 (Sin) Po dniu wczoraj­
szym panuje obecnie w  Sejmie zupełne odprę­
żenie. Posłowie rozjechali się, jedynie przywód 
,cy centrolewu radzą poza Sejmem- Po  Sejmu 
dochodzą jedynie odgłosy przebytej kampanii 
w  postaci rezolucji Stronnictwa Chłopskiego 1 
uchwał Komitetu zachowawczego, domagające­
go się jak-najszybszej zmiany konstytucji. 
{Treść rezolucji podajemy poniżej- —  Red) Po 
za terenem Sejmu toczą się rokowania między 
Stronnictwami Chłopsikiemi o jednolity front na 
Wisi, nadto PPS  przygotowuje grunt pod utwo 
Tzenie jednolitego frontu na wypadek wyborów  
od cenibrum aż do lewicy. W  tych wszystkich 
przygotowaniach nie przewiduje się jednak jed 
Dej rzeczy, tj możności rozwiązania Sejmu oez 
wyznaczenia nowych wyborów- W  kołach sa­
nacyjnych zwracają uwagę, że każde nowe w y  
Lory- nie zmienią juMadu sił w  Sejmie, a więc 
(unieiBOżiliwią w dalszym ciągu rewizję konsty 
itucji i że przeto przed tymi wyborami musi 
iflojść do zmiany konstyiucji poza Sejmem.

Do Sejmu dochodzą również odgłosy demon 
jstracyj i wieców, które się odibyły wczoraj w  
*óżnycfa krańcach miasta i które mają być rze 
korno dowodem, że obrona parlamentaryzmu 
BpcMcała się z mocniejszym oddźwiękiem w  kra 
fc. W  czasie strajku węgfcw ego na Górnym 
ISłąisikia który objął cały Górny Śląsk wyrta- 
Iwiooo między ha^ła i ' eikoinjmiczinemi również 
femsła pdwyczine, z czego wimoskują przedsta- 
Jwicśeie lewicy, że do 5 grudnia uda się pozy­
skać opŁtję puśbfiCzną dla lewicy sejmowej. Tym

-JJ -orozo łim a. 6. U . ZAT. W  ciągu dnia 
wcWM-iszego komisja śledcza przesłiscu wała  
komendanta połicjd w  oikręgach północnych ma 
Jota Folley. Zeznał om, że roznuohy w  Hajfie 
rozpoczęły się 19 sierpnia. W yw oła ły  je oko- 
Sasaośd k t ó r e  towarzyszyły rozgoryczeniu, 
jakie spowodowała wśród Arabów pogłoska, ja 
boby Żydzi bombardowali meczet Omara i za 
iŁSK wftełu Arabów w  Jerozolimie. Policja uie 
oceniła całej powagi sytuacji, wobec czego nie 
podjęła żadnych środków ostrożności, «  po- 
efcigiwała się nawet sygnałami alarmowemi 
Wobec czego 23 i 24 sierpnia rozruchy znów i 
się rozpoczęły w  Hajfłe. Następnie major Fol 
Jey tresuje wypadki w NaLiusie i oświadcza 
.lakarńcznie, że położono tam kres rozruchom 
niebawem potem, gdy policja położyła trupem 
jlO Arabów. W  krzyżowym ogmiu pytań w y­
chodzi na jaw. że fatalnego piątku w  meczecie 
v  HajCę dwóch agitatorów muzułmańskich

L o n d y n .  6. 11. PAT. Według wiadomości 
z Guatefrali (Ameryka Centralna) ogólna Ilość 
osób, któe  zgtaęły z powodu wybuchu wulka 
nu Santa iVLaria przewyższa 300 osób Dwie­
ście osób odniosio ciężkie obrażenia cielesne. 
Dotychczas wydobyto zwłoki około 50cłu o

chWitowy wyjazd marsz. Daszyńskiego.

kezolucfa Honifefu Zacho­
wawczego

W  a r s z a w a .  6- 11. Sin. Komitet zachowaw 
czy. wysłuchawszy na posiedzeniu dnia 5 btn. 
sprawozdania prezesa, tudzież posłów i senato 
rów kotruen waty wnych i po przeprowadzeniu 
dysKUsji nad sytuacją polityczną, uznając w  dal 
szym ciągu naprawę ustroju za sprawę najpil­
niejszą ze względów politycznych i gospodar­

czych, jednomyślnie aprobuje linję polityczną 
swych pa rlamentaimy rh przedstawicieli i w y ­
raża peł,:e zaufanie swemu przewodniczącemu 
ks. Radzżwtfłowi Komitet zachowawczy w  dal­
szym ciągu rozpatrzył szereg spraw bieżących 
■i gospodarczych, w S/ îzegóiLiiOści dotyczących 
rohilcftwu w  związiwu z przeżywanym kryzy­
sem i postanowił wystąpić w  tej sprawie z sze 
regfam wniosków

Przebieg pojedzenia był poufny i zostanie 
podany w  postaci komunikatu wszystkim ugru 
powaniooi zachowawczym. Do tego komunika­
tu dodać możemy, że na pomoczeniu tem w y ­
stąpiono bardzo ostro przeciwko idei przekaza 
nia sprzedaży i eksportu zbuża w ręce syndy­
katów. Większa częśc obecnyon na posiedzeniu 
wypowiedziała się przeciwko temu i za zanie­
chaniem projektu, upoważniając przewodniczą­
cego do' wszczęcia odpowiedniej aiocji na tere­
nie rządu.

wygłosiło podburzające przemówienia. Agi tato 
rzy ci. byli prawdopodobnie delegowani z Je­
rozolimy. W  dalszym ciągu zeznań składa on 
dziwaczne oświadczenie, że uważał, że tłum 
Arabów który wyruszył w  kierunku Hadar Ha 
karmel przedstawiał religijną (!!) procesję mu­
zułmańską. wobec czego nie wysiał żadnej 
straży policyjnej do zagrożonej dzielnicy ży­
dowskiej. Chwali się tem, że zdołano powstrzy­
mać rozruchy zaniun Arabowie zdołali poczynić 
większe straty.

Przedstawiciel Jt-wish Agency sir Meriman 
stwierdza, że do zeznań hołlyego należy się 
odnieść z daleko idącą rezerwą- gdyż zezna­
nia jego su niewiarygoduie ze względu na jego 
wyraźnie ant: żydowskie postępowanie.

J e r o z o l i m a .  6. 11- ŻAT. Wczoraj w ie­
czór komisja śledcza udała się do Mozza, Tal 
pjot i Hebronu, celem zapoznania się na miej­
scu ze skutkami rozruchów.

flar. Strumień lawy., którego wysokość docho 
dziła do 6-riu stóp pochłonął wielu mieszkań­
ców, którzy próbowali uciec przed płyną 
cym potokiem ławy. dopóki nie padli odurzeni 
oparaftii siarki.

D C U in rin U I danu>kl<- WM w s z e lk ic h  r o d z a ja c h  

R̂tlAWlLZltl dziecięce A. BROSS Ftowk.41

Dwa obozy —  dwie akademje
w a r s z a w a  6. 11. Sin. P. Prezydent Rze« 

czypospolitej przyjął wczcraj delegację ucze­
stników walk o niepodległość z 1904 roku W 
osobach pułkownika Sławka, posła Jaworow­
skiego i pułk. Piątkowskiego. Delegacja zapro­
siła p. Prezydenta na akademię, która ma snj 
odbyć dla uczczenia 25-lecia walk z 1904 roku.
W  tym Samym dniu odbędzie się akademja po-, 
dobna, zorganizowana przez PPS, w  której we­
źmie udział marszałek Daszyński.

„Demokracja i dyktatora*
W i e d e ń ,  6. 11. PAT. Wydawnictwo „Anui 

tea“ zapowiada pojawienie się dzieła zbioroww 
go pt. „Demokracja i dyktaturat". Osobny roz­
dział napisany przez Juljusza Kaden Bandrow- 
skiego, poświęcony jest Marszałkowi Piisudsklel 
mu i jego historycznej misji w Polsce i Euro­
pie.

Severing skarży Hugenberga 
o oszczerstwo

B e r l i n .  6. 11- PAT. Przeciwko prezesowi 
stronnictwa nicmiecko-narodowego, posłowi 
Hugenbergowi, wniósł lniniister spraw wewnę­
trznych Sevorimg stsargę o oszczerstwo', popeł­
nione w czasie kampanii plebiscytowej. W  
związku z tem, jak donosi urzędowa pruska a- 
gmeja prasowa, naczelny prokurator Bertina 
wystąpił z wnioskiem wydania posła Hugeti- 
berga przez Reichotag sąaom.

Pogrzeb ks. B Ulowa
A l to  u a. 6. 11. PAT. W  miejscowości Klein 

Flottibecs: cdbył się uroczysty pogrzeb ks. B&- 
lowa. Rząd niemiecki roprezentował kancl. Miii 
ler, Reiclistag —  prezes Loebe. Wśród licznych- 
wieńców znajdowały się także wieńce nade­
słane pr*ez byłego cesarza Wilhelma Himden- 
burga i króla włosKiego. Zwłoki ks. Bulcwa 
przewiezione zostały do Hamburga gdzie zo­
staną spaione.

Sensacyjne, dokumenty odna­
lezione w Moskwie

M o s k w a .  6. 11. PAT. Agencja Tass jx>daje: 
Znaleziono tu niespodziewanie szereg ważnych 
dokumentów, przechowywanych nielegalnie w  
tutejszej Akademjii Nauk. Dokumenty te należa 
ły niegdyś do byłego departamentu policji taj­
nej, korpusu żandarmskiego i służby śledcze’ 
cesarskiej a także do komitetu centralnego par­
tii Kadetów i Ese-rów. Między innymi odnale­
ziono autentyczny tekst aktu abdykacji ks. Mi­
chała itd. Niektóre z odnalezionych dokumen­
tów mają w  chwili obecnej niezwykle doniosłe 
znaczeme i n.ogą odegrać w  rękach rządu so­
wieckiego rolę bardzo poważną w  walce z 
kontrrewolucją. Członek Akademii Nauk 0 ’den 
burg. który jako stały1 sekretarz Akademji po­
winien był w.porę powiadomić władze o  fakcie 
istnienia tych dokumentów, został zwolniony 
z wymienionego stanowiska

Dalsi zbiegowie z wysp Soło- 
wieckich przybyli do Finlandji
h e l s i n g f o r s ,  6. 11. PAT. Przedwczoraj 

wieczór przybyło do Finlandji jeszcze trzech 
więźniów sowieckich, którym udało się uciec z 
obozu ją  wyspach Sołowieckich. W  ten sposób 
liczba więźniów zbiegłych ostatnio z wysp So­
łowieckich do Finlandji wzrosła do 16-tu.

Sukces jeźdźców polskich 
w Ameryce

N o w y  Jo r k ,  6 11. PAT. Na tutejszym .to- 
rze wyścigowym odbyły się międzynarodovTe 
wyścigi oficerskie na koniach amerykańskich. 
Pierwszą nagrodę zdobył Jeździec polski poru­
cznik Gzowski w poprzedza lącym wyścigu mię 
szanym dla oficerów i cywilnych jeździec pol­
ski por. Zgorzelski był pierwszym z oficerów, 
a czwarty w ogólnej Klasyfikacji.

P I  i t & . c n i

Smutna rola policji palestyńskiej
w czasie zajść sierpniowych 

Co zeznaje major Fclfey przed komisie śledcza

Straszna katastrofa niemieckiego samolotu
pasażerskiego

L o n d y  n. 6. 11. PAT. Samolot niemiecki, któ i jadących samolotem, tj. 4 członków załogi I 4 
ry odleciał z  Croyton dzisiaj rano o godz. 9.44 pasażerów, 7 osób zostało zabitych, jedna, jak 
w  kierunku Amsterdamu i Berlina opadł ogar sie zdaje ocalała, 
nięty płomieniami w  Surrey. Z pośród 8 osób, ' —  -■

300 osób ofiarą wybuchu wulkanu
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Polslcie oerspekty wy
Znam i^ny g«os nieir ieckieg© prihiicysly

Wśród wycieczki dziennikarzy niemieckich, 
która' niedawno temu zwiedziła Powszechną 
Wystawę Krajową w  Poznania a przy sposo­
bności także i inne miasta i centra Polstd, znaj­
dował się znany publicysta z „Berliner Tage- 
Llatt" p. di . Ernest Fe der, zajmujący poczesne 
miejsce v  niemieckim świecie dziennikarskim. 
Zainteresują tedy z pewnością uwagi o Polsce, 
jakie d». Fodei kreśli w  „Berlin^ TageblaŁt" 
ż  dnu 5. bm, Pt. „Poinische Perspektivan‘ .

Tajemnicę Opływu i znaczenia fharsfcłka 
Piłsudskiego widzi publicysta niemiecki w  oso - 
bistem zespoleniu z Marszałkiem licznych towa 
irzyszy jego nracy przeuwojennej oraz kampa­
nii wojennej. Dziś nramy w Polsce iząd pułico- 
wnikdw, polegający na tern, że towarzyszy wo 
jennybH Marszałka lokuje się na najrozmait­
szych otanow iskach rządowych, administracyj­
nych i prasowych. W  ten sposób powstaje „ro­
dzaj gwardii ptetorjańskiej w  no yoczesnym 
stylu". Prawdziwym szetem rządu jest marsza 
leir PusuasKi, a premier , ministrowie są fakty 
czuic iylke jego sekretarzami stanu.

„Marszałek", jak go krótko nazywają, jest 
uzisiaj człowiekiem samotnym i milczącym, 
choi umie godzinami calemi fascynująco prze- 
tuawiaC —  milczącym, o ile idzie o jego cele 
polityczne. „Marszalek poweźmie decyzję i tak 
tię stanie". Takie zdania słychać wśród jego 
zwolenników. Demokratyczna opozycja uważa 
.en stan rzeczy za niegodny. Marszałek jest 
irtarym człowiekiem, starszym ponad swoje 62 
Jatu, jeślii się zważy, że już przed 41 laty był 
iesłany na Sybir. .

Niewiadomo' właściwie, co jest jego celem i i

programem. Nienawidzi parlamentaryzmu i par 
tyjniciwa. Walczy z kurupcją. Ale ta walka, 
to tylko przesłanka działalności politycznej a 
nie program poetyczny. Czego marszałek chce' 
pozytywnie —  to jest niejasne. Nad polityczną 
przyszłością Polski unosi się przeto mgła taje­
mnicy. Czy UKryt.1 dyktatura zamieni się w  ja­
wną? C z y ' istnieją siły, któreby potrafiły zła­
mać dyktaturę? Rząd rozporządza tylko mniej 
szością, aie opozycyjna większość składa się 
z trzech różnorodnych części: szowinistycznej 
prawicy, deitiokialyćzrięj lewicy i stronnictw 
mniejszości narodowych. Trudno pojąć, jak 
można z tego stworzyć zdolny do rządów re- 
gime parlamentarny.

W  dalszym ciągu swych wywodów konstatu 
je ćr. Feder znaczne trudności na drodze kon­
solidacji Polski, dodaje jednak, że proces kon­
solidacji postępuje mimo wszystko napiz-ód. 
Krytycznie zapatruje się tylko na politykę go­
spodarczą rządu, w której ujawnia sie przewa 
ga momentów politycznych nad czysto gospo­
darczemu.

Niemiecki publicysta kończy aforyzmem, wy 
powiedzianym na przyjęciu dziennikarzy nie­
mieckich w Krakowie przez dra Flacha, który 
w pięknem przemówieniu oświadczył, że miłość 
i nienawiść nie są odpowiednimi regulatorami 
życia międzynarodowego. Nelaży się raczej 
wzajemnie poznać i starać się wzajemnie zro­
zumieć. A wówczas —  kończy di, Feder —  
wielki kraj przemysłowy (Niemcy) i wiehó 
kraj agrarny (Polska), które już dzięki swemu 
geograficznemu położeniu są na siebie skazane, 
potrafią sin vikońcu ze sobą porozumieć.

K emisia mant stów a c.zekansspiraw
rrąću brytyjskiego

G e n e w a .  6. XI. ŻAT. Dziś przedpołudniem 
rozpoczęła się sesja Koirjfeji Mandatowej przy 
Luizo Narodów. .Pofjladzenie zagaiF przewodni 
czący Komisji markiz Teodogii, kióry złożył 
sprawozdanie z ostatniej sesji Ligi Narodów 
(Rany i /gromadzeń5 a )„ na której omawiane bv 
ły sprawy palestyńskie, Teodogii zaznaczył, 
że Komisja będzie mogła zająć sie łemj spra1- i 
waru dopiero, gdy rząd brytyjski nadeśie swe |

Kończąc przemówienie markiz Teodogii zło 
sprawozdanie- o wypadkach w Palestynie, 
żył wyrazy syripatji dla ofiar wypadków sler 
pniowych w  Palestynie. .

Na wniosek członka Komisji Van Vri»sa u- 
chyyaŁjfio. że aż do chwili nadejścia wspvintfa- 
«ego śprawozdapia. Komisja prowadzić będzie 
dyskusje nad procedurą rozpatrywania spraw 
palestyńskich.

F i oba ogikcyja .ęafeiBelu Tardieu

oz& ę faikt ze w  naejotóryoh loopaMach górnicy 
nie chc.eti wysonywać robói koniecznych i za­
stąpić ich nstóiieJi sztygarzy.

Co mówi komnji:kat urzędów 7 i
K a t o w i c e ,  6. 11. PAT. Zapowiedziany na 

dzień jutrzejszy 24-godzinny strajk protestacyi 
ny w górnictw.e i hutnictwie, rozpoczął się dzi­
siaj o godz. 6 tej rano. Sytuacja strajkowa 
przedstawia się następująco: W  Zagłębiu dą- 
browskiem pracuje całkowicie większa część 
kopalń, jak: Czeladź, Jowisz, Saturn, Jerzy, 
Wiktor, Modrzejów, Mars, Orjon, Grodziec; Re 
nard, Paryż. W  kopami Khmontew pracuje 85 
procent robotników, w  kupalni Morrimar 65 pro 
cent, Nieczynną jest jedyna kopalnia Koszciów. 
Częściowo czynne są kopalnie Warszawskiego 
Towarzystwa Węglowego, jak kopalnie Kazi­
mierz i Juljusz. W  Zagłębiu chizanowskiem pra 
cuią całkowicie kopalnie należące do Tow. Sier 
sza, om z kopć lnie Natylda i Trzebinia. Prafcuje 
część kopalń w  Jaworznie t Libiążu. Na G. Ślą­
sku piacuje w  przybliżeniu 20 procent robotni­
ków, a łącznie z robotnikami zatrudnionymi u 
przedsiębiorców pracuje z górą 30 procent Po 
za kopalniami w  zakładacn przemysłowych sy­
tuacja jest następująca: W  państw, fabryce
związków gzotowych w  Chorzowie nie zg’osiło 
się do pracy zaltdwie 33 robotników. Również 
całkowicie pracuje huta cynkowa G'Schego, z 
wyjątkiem małej huty Rekta. która pracuje cze 
ściowo. Huat Gidota w  Hrubaszowie pracuje 
całkowicie, inne huiy pracują częściowo. W iel­
kie piece wszędzie są czynne. Procent robotni­
ków, zatrudnionych na Kopalniach uległ zmniej 
szeniu z tego powodu, że kierownicy niektó­
rych kopalń nie ui uchumili tych Kopalń mimo, 
że załogi zgłosiły się częścią do pracy. Spokój
nigdzie nie został zakłócony.• • * .

W a r s z a w a ,  6. 11. Strajk protestacyjny 
załamał się częściowo w Sosnowcu wskuteic 
inteiwencii rządu Przemysłowcy zgodzdi się 
udz'tlić robotnikom kopalń, pracującym na 
dniówkę, 3 proc. podwyżki, zaś pracującym na 

i aitord 2 proc. Zmązen gorninów przyjął t i 
J podwyżkę-

Tragiczny wypadek w kopalni 
górnośląskiej

K a t o w i c e  6- 11. Wiklikie przyguębienJ-a 
wśród s Fajkujących górników wywołała wieść 
o nowej katastrofie górniczej, *aka zdarzyła sie 
w  przededniu strajku Wo Witordk wieczorem. Ka 
tastnofa zdarzyła się na Kj&pałnd Ktoht h/oteo w  
Niikisizewcu, przjezetn śmierć pomc-sJo trzoch 
górników, trzech zaś jest r&maiycfa.

£ 3 ©  - ' c b a i e n i a  n o w e g o  r z ą d u

P a r y ż .  6. 11. (A W ) W  koładi politycznych 
z naprężeniem oczekują debaty politycznej w  
fzibie Deputowanych która odbędzie s.ę pra 
wdopódóbnlie w  czwartek, względnie w piątek 
bieżącego (ygodniia.

W  kocach parlajrenitąrnyeh. panuje .przekona 
nie, iż deklaracja rządu w sprawie polityki za- 
graniczineó wyjaSńi o&tat< ezrwe sytuację i umo­
żliwi stworzenie trwałej i jednolitej większości. 
Radykalni wcjaiUc zapowadają opozycję, prze-, 
ciWko rządowi Tardieu, który uważają za re­
akcyjny- Socjallśc stwierdzają, iż uczynią 
wszystko, aby obalić obecny gabinet.

W  komch polityczny di panuje jednak prze 
konanie iż; jeśli w czwartek. względnie w pią: 
tek ustali s;ę większość, na której będzie się 
mógł oprzeć gabinet Tąrdieu. to gabinet ten bę

d/.ie miąi. zapewniony długi żyw ol

., uchwala lacśy g&frinelowej
P a r y ż .  6. II. PAT. Rada gabinetowa 

stwierdziła jedinomyślność pog'ądów w  polity­
ce weWńęWżnej i zagrariiczbej i postanowjła ju 
tro Jomhgać sfę Ód'Iżby ' natychmiastowego 
przcproiwad-enia dyskusji nad interpelacjami w  
sprawach polityki ogólnej..i zagrainieziiej.

Sa^fealnf coclaHści głosują 
-przeciw

F  a r y ż. 6 11. FAT. Grupa radykałów socja 
listów izby depu^wanycb postanowiła głoso­
wać przeciwko rządowi.

K a to - wi c  e. 6. 11. Dzsaj na wezwanie Ze- 
spoiu Prący stanęły na Górnjmt Slaśku całko 
wicie zakłady przemysłu górniczego fraz meta 
lowegu. Nd kcpal^nąch pracowały jedynie' ząłó 
gl ptzj ro|?oilacń konie czuyeh, jak odwadria 
nlf Icejpałń itd. Prąęowapo również ,w  zą^łŁ 
dach uiytecziłoad pu-hliCznej. jak elektrowniach 
mmt W t i , h. Pram w aly zakłada r.borzowwkie'.

Strajk 'pióteśtaćyjńy objął ponad 90 proc. ro 
botników zajętych w  górnictwie i .Hutnictwie, 

Strajk, górtióśląśk1! ma podłoże nie tylko eko 
nómicztńe ale i poniękąd ;poLtyczne.,_

W  przciryśle metalowym sćrajkowąło 45.000 
ludzi, oo zbliża się prawie do pełnych 100 proc 
zatrudnionych robotników Jak wie Ute rozgory 
czen-ie pannrk wśród r<łbo*ni4tńw może świad

/auinesćja w rocznicę odzys­
kania n^*epod!egłości

W a r s z a w a ,  6. 11. (A W ) Z  okazji 114ecftt 
oswobodzenia Rzplitej ma być poJonno ogłoszo 
ny dekret P. Prezydenta ułaskawiający szereg! 
przestępców politycznych i tych karnych, któ­
rzy wykazali podczas pobytu w  więzieniu po­
prawę i mała do odcierpienia karę na kr&Li 
okres czasu.

Podwyżka ceny nafty
W a r s z a w a ,  6. 11. (A W ) Jak się dowiadł* 

Jemy, syndykat przemysłu naftowego podwyż 
szył za zgodą Ministerstwa Przemysłu i Handle 
ceny produktów naftowych Krok ten motywo­
wany jest tent że od 1 października br. wpro­
wadzono nową taryfę kolejową, która obejmuje 
przewóz wszystkich produktów. Nowe ceny są 
wyższe od dotychczasowych od 1 i pół do 3 i 
pół procent.

I f t ć & K  ■ . S U ł f 5 a Ł i , ł  t*  W i n i e  
za  i f r u e t f a t  s k o n -  

i fs k e iu & p y c h  p i f m

W  Ino  t. k . ( 4 W)  W  zwdązku z wypadfka 
mi w sc,mię w  dniu 31 października br. wobec 
ujawniemą sprzedaży w kiosku księgarń' kole 
jov/ej , Rutb“ dworcu osobowym w Wdnfc 
części pssm które uległy konfiskacie, kiosk tec 
na ..'Skutek zarządzenia władz opieczętowano.
sprawę

V
■T-erowaro do w ła d z  sądowych-
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Polityka żydowska w Czechosłowacji
po wyborach

W  rozmowie z przedstawicielem Żyd. Agen­
cji Telegraficznej przewodniczący komisji poli­
tycznej „Stronnictwa Żydowskiego11 oraz prze­
wodniczący żydowskiego Towarzystwa Przy ja 
ciół Ligi Narodów w Czechosłowacji dr. Emil 
Margulies podzielił się następującemi uwagami 
o wytycznych polityki żydowskiej w  Czecho­
słowacji.

Zwycięstwo żydowskie podczas ostatnich wy 
borów do parlamentu w kraju jest uwieńcze­
niem długotrwałej walki ó uznanie Żydów za 
mniejszość narodową oraz o równouprawnienie 
polityczne. Przez czas dłuższy ży dowskie ży­
wioły narodowe usiłowały prowadzić wspólną 
pohtyK-ę z innemi ugrupowaniami żydowskiemi, 
co’ prowadziło, rzecz jasna, do kompromisów w  
zasadniczych sprawach programowych, lecz 
wysiłki te nie dały realnych wyników.

Wytworzona sytuacja pobudziła kierunek 
narodowo-żydowski do szukania porozumienia 
z innemi nie-żydowskiemi grupami mniejszo- 
fcciowetnŁ W  wyniku tych starań doszło do za­
warcia trirładu z mniejszością polską." Na tej dro 
dze udało się zdobyć dwa mandaty żydowskie 
W parlamencie. Znaczenie obecnego momentu 
przełomowego jest wielkie. Mniejszość Żydow­
ica staje się czynnikiem samodzielnym w ży­
cia polftycznem, co równocześnie prowadzi do 
pugłętuenia świadomości narodowej wśród lii- 
dedści żydowskiej. W  piei wszym rzędzie doty- 
•msr to Rusi Podkarpackiej oraz Słowaczyzny,

— -o§o

„Beard of Deputies" wobec 
spraw palestyńskich

L o n d y n  (ŻAT ) Odbyło się tu posiedzenie 
„bcfofd oł Deputies14 (zarządu gmin żydow- 
słach w Anglji), na którem wysłuchano sprawo 
zdatna komisji palestyńskiej przy „Board", od- 
tcyt«ae przez p. Natana Lasld‘ego. Sprawoz­
dawca zaaiaczył na wstępie, iż w chwili obec­
nej. szczególnie ze względu na wydelegowanie 
do Palstyny brytyjskiej komisji śledczej, jest 
w  w  stanie jedynie bardzo mało powiedzieć 
w  sprawie palestyńskiej. Wszystko, co można 
był© uczynić w tych trudnych warunkach, zo- 
ttm h  uczynione celem zapewnienia odpowied- 
■tej reprezentacji stanowiska żydowskiego 
przed komisją śledczą.

Prezydent „Board of Deputies“ p. d‘Awigdor 
Ooldsmidt oświadczył, iż zwołane zostało po­
siedzenie angielskich członków Agencji Żyaow  
skiej, na którem omówione będą aktualne spra 
wy palestyńskie (o przebiegu tegu posiedzenia 
tŁ A. T„ doniosła telegraficznie). Mówca uwa­
ża,' iż należy ściśle sprecyzować obowiązki ko- 
tnisj, i palestyńskiej przy zarządzie gmin źydew 
słdch celem uniemożliwienia krzyżowania

gdzie ześrodkowane są masy żydowskie. Lud­
ność żydowska w tych dzielnicach domaga się 
obrony jej interesów gospodarczych, kultural­
nych i politycznych. Szczególnie doniosłą jest 
akcja przeciwko samowoli administracyjnej, 
anty.-żydowskiej polityce szkolnej oraz różnym 
ograniczeniom, stosowanym względem Żydów  
na Rusi Podkarpackiej.

W  odpowiedzi na zapytanie, co do stanowi­
ska, jakie reprezentacja żydowska zajmie w  
sporze między rządem a opozycją, dr Margu­
lies oświadczył, iż sąazi, że Żydzi poprą ugru­
powanie demokratyczne oraz społeczno-postę- 
powe, ponieważ odpowiada to interesom znacz 
nej części ludności żydowskiej.

Również dla świata zewnętrznego, oświad­
czył dr. Margulies, wyniki wyborów mają do­
niosłe znaczenie.

Zapewnienie odbuaowy Palestyny jest ściśle 
cwiążkne z uznaniem żydowskiego bytu naro­
dowego w różnych krajach. Blok wyborczy z 
mniejszością polską odpowiada dobrze zrzumia 
nej, międzynarodowej polityce mniejszościowej 
i prowadzi do wzmocnienia wzajemnego szacun 
ku i całkowitego równouprawnienia, nie może 
też pozostać bez wpływu na stosunki między 
Polakami a Żydami w Polsce, gdzie wśród iu- 
ności polskiej istnieją jeszcze pewne przeszko­
dy natury psychologicznej w sprawie uznania 
Żydów za naród równouprawniony.

uchwał i kroków, podejmowanych przez tę ko­
misję oraz przez brytyjską sekcję Agencji Ży­
dowskiej.

Zabotyńskr wraca do Palestyny
Włodzimierz Żabotyński, przywódca sjom- 

stów-rewizjonistów, udaje się w  najbliższym 
czasie w podróż do Palestyny. Po pewnym cza 
sie wróci Żabotyński do Europy, gdzie rozpo­
cznie podróż propagandystyczną za programem 
sjonistów-rewizjonistów. Żabotyński zwiedzi 
prawdopodobnie także Afrykę południową, gdzie 
zamierza zorganizować rewizjonistów.

Zakaz nauczania języka he­
brajskiego w Turcji

K o n s t a n t y n o p o l ,  (ŻAT ) Departament 
szkolny przy rządzie tureckim wezwał kierow­
ników szkół żydowskich do zawieszenia nauki 
języka hebrajskiego w tych szkołach. Drakoń­
skie to zarządzenie wywołało ogromne rozgory 
czenie ludności żydowskiej. W  pewnych kołach 
proponują, aby w  razie, gdyby rząd nie zmie­
nił swej decyzji, zamknięte zostały wszystkie 
szkoły żydowskie.

Z  TE A TR U . LITERATURY I  SZTUKI
_  O STATNIE W Y S T Ę P Y  B. BEŁLEJU NY I  

CH. SCH NAJM łA  w  Krakowskim  Teatrze Żydów 
akim. Dziś we czwartek po cenach zniżonych od 
1—4 z ł „Namiętność" Mullera z pp. BeJJeriną i  
Schną jerem na czele doskonałego zespołu. Są to 
ostatnie występy znakomitych artystów amerykan 
skiah, którzy wkrótce oauszoaają Kraików. Bile­
ty  wcześniej do naibycda w  firm ie Fischhab, Grodz 
fca 46 (Nr. teł. 32,56).

—  Z  TE A TR U  IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś i 
Jutro po raz 6-ty i 7-my subtelna komedja Sza­
niawskiego „Adwokat i róże“, ciesząca się wyją.t- 
kowem powodzeniem. W  sobotę wchodzi na re­
pertuar czwarta polska nowość sezonu, „pieśń 
dramatyczna" Józefa W iśniowskiego pt. „W iatr 
od pól", która z niedawnych przeżyć wojennych 
r. 1914 i 1918 wysnuwa wąter~ ■ bomedljowy, prze­
chodzący w  podniosłe akordy- Aiuimfałne i rado­
sna pieśń Zjednoczenia. Cechy te czynią nowy u- 
tw ór W iśniowskiego nadzwyczaj Właści.wem w i­
dowiskiem na obchód 10-tego listopada. W  sztuce 
przygotowanej reżysersko przez p. J. Sosnowskie 
go, grającego jedną z ró l głównych, biorą udział 
w zy s lk ie  czołowe siły zespołu. Nowe dekoracje 
zaprojektował M. Różański. W  niedzielę ukaże . 
się Stefan Jaracz po raz p ierwszy na przedstawię ] 
ntn popołiwlniowem w  swojej kapitalnej kreacji i 
„Paca  Brotouneau*4. 1

—  TE A T R  RBW JI „GONG* R AJSK A  12 gra
codziennie o  7 i  9 rew ję „H ollywood w  Krakow ie" 
połączoną z  wielkim konkursem foTogenicznym. 
Przedsprzedaż biletów w  handlu WP. Rudnicki, 
linja A — B.

— „COŚ D LA  KAŻDEGO!44 doskonała rewją w  
wykonaniu Zespołu Rew ji poznańskiej z A  Ka­
czorowskim, Wąsowiczówną, Okszańską, Nowicką 
Kaswinerem i Zadejką na czele, której premjera 
odbędzie się dziś o godz. 8 wiecz. w  sali Boloń- 
skiego. wzbudziła zainteresowanie publiczności, 
jak świadczy przedsprzedaż biletów. W  programie 
14 ostatnich przebojów W arszawy w  doskonaleni 
wykonaniu. Bilety w  cenie od 2—5 zł. Przedsprze­
daż przy kasie przez cały dzień.

— PO RAN EK  SYM FONICZNY Z W IĄ Z K U  MU­
ZYKÓ W , poświęoomy twórczości Fr. Chopina, od­
będzie się w  niedzielę 10 bm. o  godz. 11 -tej przed- 
poł W sali Starego Teatru. Dyryguje p. Feliks 
Nowowiejski, współdziałają p. Zboinaka- Rusżkow 
sba, śpiewaczka i p. Bolesław Kon, pianista. W  
programie Fr. Chopina cztery pieśni, Koncert For 
tepjamoWy F-moll z tow. orkiestry, Polonez A- 
dur i Z. Noskowskiego „Z  żyda44 warjaoje na te­
mat preludjum A-dur. B ilety wcenie od zł 1.50—5 
do nabycia w  kasie dziennej Starego Teatru (te- 
felon 1485).

— R A FA Ł  LANE8 , jeden ze znakomitych oze- 
łł»tów doby wapółceeśaei który pozywany zootatł
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Z u p a c Ą y  

BEZ ■^PIJOŁEM 
FOUGtfte-OÓŹA 

LAWENOA 
T R in t

' ctuta %2S i t
_us. stempnIewicz- pozmą^I

NA HORYZONCIE PO LITY C ZN Y  Ni. 1

Anglja przeciw oktrojowanio 
konstytucji w Austrji

Angielska Izba Gmin bardzo żywo zajmuje! 
się Austrją. Na jednem z ostatnich posiedzeń! 
było aż pięć zapytań do rządu w sprawie po-2 
łożenia w  Austrji. Najbardziej chaiakterystycz­
ną l/yła interpelacja wniesiona przez członka: 
Partji Pracy Lathana, czy rząd angielski nie 
będzie interweniował na wypadek, gdyby Heim 
wehra drogą zamachu stanu przeprowadziła re­
formę konstytucji austriackiej. Na to pytanie 
odpowiedział Henderson, że na razie parlament] 
austriacki obraduje nad reformą Konstytucji. 
Rząd Anglji spodziewa się, że Austrja wróci 
do normalnych stosunków, przeprowadzając 
rozbrojenie i lozwiązanie organizacyj militar­
nych, zagrażających spokojnej pracy parlamen 
tu. Bankructwo systemu parlamentarnego w  
Austrji i każda próba, by drogą gwałtownego 
zamachu stanu usunąć parlament od załatwie­
nia koniecznej reformy konstytucji, wywoła w 
Anglji ,1/ardzo żywy niepokój, gdyż przyczynić 
się to może do zakłócenia równowagi europej­
skiej_____________________________  _____  _____

pizs'/ znanego kompozytora i  kapelmistrza R. Ni- 
liu&a do wykonainiia jego w ielkiego koncertu sym­
fonicznego jako solista do Turynu, wysitąpa z  je­
dynym koncertem w  niedzielę 10 bm. w  Starymi 
Teatrze.

—  M AU R YU Y ROSENTHAL, wszechświatowej 
sławy pianista- wirtuoz, którego obecne występy 
w  Berlinie L Kopenhadze cieszą się olbrzymiem po 
wodżenlem, wystąpi w  Rrakow ie tylko jeden raz 
we środę 13 bm. w  Starym Teatrze.

— „SZUM L IP  NAD  M ETROPOLIS44. W  piątek 
8 bm. w  sali Kopernika 1. 62 Ooll Nov. U. J. w ie ­
czór autorski pod powyższym tytułem urządzają 
J. K  Zaremba, K. Skowroński, Z. Leśaodorski, 
oraz J. A. Gałuszka, W. HłouszaL, Sł. Kaszycka 
i in. Oprócz aiutoreeytacyj jecytacje art. dram. Ja­
dw igi Jarwicz. Początek o  godz. 7-mej min. 30 
wiecz. Wstęp 1 zł 50 gr., akademicki 1 zł.

Z SALI KONCERTOW EJ

Adolf Biiłig
Drugi koncert Adolfa RSUiga, prof. Instytutu Muz. 

zgromadził w sympatycznej sali Bodeńskiego (kiżo 
muzykalnej pubiiozmości.

Przy  wicBuej inteligencji muzycznej p. Bittiga, pa 
rę miesięcy wytrwałej i pilnej pracy nad opawowa 
niein techrrkii imstwiamentu pchnęło artystę daleko na 
przód. Małe usterki, jakie słę jeszcze znalazły, to 
następstwo tremy i braku rutyny koncertowej. Dla 
tego też krnceot Es dur Mozarta, grany jako pierw 
szy purikt programu wypadł słabiej; lepiej jiuż sona 
ta g-mołl Bacha na same skrzypce, zwłaszcza wste 
pne adagio i tnzocia część siciiianc. Za to przepię­
knie zagrał już artysta GoreWi‘ ego „Fotię" z pełne® 
2ro2iumteijjem formy i wyrazu, intonując temat siaro 
mnie i stopniując go poprzez wariacje do szlachetne 
go, pełnego powagi finale - powrotu tematu.

Ze satysfakcją konstatuję zainteresowanie artysty 
dla nowoczesnej muzyki, „Zeikmirschung" Błocha, 
ten szJacfoetmy i poważny śpiew z cyklu „Bad- 
Sohem" źrebił silne wrażenie w interpretacji P- K ł- 
liga. Również naiwne i czyste miniatury Debussy‘ego 
wypadły lekko, petoe wdzięku. — Pan Dr. Lłeheo- 
ktad zaprezentował się jako subtetay i muzykalny 
ikompujator. Dr. L«oa O oU lm
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fK Ł E G LĄ D  GOSPODARCZY

Dookoła krachu t-ieJ
JA K  S P A D ŁY  AKCJE?

Spadek kursów akcyj w czasie krachu giełdo­
w e ^ }  w  N. lonku był tak potężny, iż nawet akcje 
największych trustów przemysłowych straciły od 
30 do 60 proc. swej wartości A  więc w  porówna- 
aiu kursy z 4 WToeśnra i z '29 października przed- 
•taiWiają się następująco:

AKied Chamica] _  316 3/4 (4. IX ) i 220 (20. X ) i  
(American Telephon and Teiegraph — 298 1/8 (4. 
IX ) i 204 (29 X ) i Anaconca — 132 i 83, Canadiain 
Pacific  — 282 3/4 i 192; Coły — 52 i 23; Duponł de 
Nemał-cs — 224 7/8 i  llb ; Bethłehem Steel — 135 
i  po* i 8t>, Generał Electric —  390 i 222; Generał 
Motors —  74 7/8 — 46; International Niokel — 54 
1 /* i  31; N ew  'ioaiK Central — 249 3/8 i  189 i pół; 
Radio OorpdratioD — 108 i  pól i 28 i pół; Boya i 
Dutch — 55 3/4 i 46; Sinclair — 35 7/8 i 24; Stan­
dard Oi N ew  York  — 42 i 32 i pół; Standard of 
intfcW Jersey — 69 i 57 3/4; United States Steel 254 
1/8 i 174.

JaL Widać z zestawień powyższych spaaek kur­
sów  odbit się na akcjach wszystkich rodzajów 
przemysłu i dosięgną! w niektórych wypadkach 
75 proc. i wyżej, jak np. dla Radio- Corporation, 
nie ograniczając się zresztą do akcyj wyłącznie 
amerykańskich, a obejmując też akcji towarzystw 
europejskich, np. trustu anglo- holenderskiego 
Royal Dutoo, Coty (francuska spółka)

 :— (

Uchwały ziazcu dyrektorów 
okręgów Kole owycj

W  dniu 4 bm. odibyla się w  ministerstwie ko­
munikacji konferencja dyrektorów wszystkich o- 
kręgów  kolejowych, a przewodniczył jej osobi­
ście przez cały c^a-s minister komunikacji, inż. A. 
Kunn. Dyrektorzy złożyli kolejno wyczerpujące 
sprawozdania o stanie robót inwestycyjnych w 
swych okręgach. Ze sprawozdań tych wyriku, że 
paawie wszystkie inwestycje na rok bieżący zo­
stały całkowicie wykończone, w  ramach kredytów 
przeznaczonych na tc cele. Pozatem szczegółowo 
omówiono zarządzenia na zimę i w związku’ z 
propozycjami dyrektorów p. min. Kitliri postano­
w ił zwiększyć niektóre kredyty, przeznaczone na 
zakup osłon śnieżnych, ubrań zimowych itp. Na­
stępnie p. minister poruszył sprawę opóżnien po­
ciągów i wypadków kolejowych. Ze sprawozdań 
dyrektorów wynika, że opóźnienia w  ostatnim cza 
sie zostały prawie całkowicie zlikwidowane. Go 
Jo wypadków postanowiono zwiększyć ilość kon­
trolerów  technicznych, którzy obowiązani będą

SZAŁOM ASZ

MATKA
P rn k tad  K. Kbnferu

50 (C iąg dalszy.).

„Mamo” — zawołała — „mam już pracę, jutro 
już idę do pracy".

„Oby na długie lata" —  gratulowała matka, któ­
ra właśnie myła naczynia.

Następnego ranka Dwojra poszła do pracy. By­
ło rzeczywiście tak, ja k . dziewczęta mówiły. Mie­
szkały z matką na trzeciem piętrze, zajmując k il­
ka pokoi. W  „parloor’* stało kilka maszyn do szy­
cia, pnzj których dziewczęla pracowały.
> Dwojrę p rzyw ita li szeroka, dobroduszna pani, 
której, Róża przedstawia Dwojrę, mówiąc:

„W idzisz, mamo, oto nasza nowa pomocnic i 
Nazywa się Dwojra i  pochodzi z  Polaki".

„Tak? A  z  jakiego miasta, moje dziecko?** pyta 
się matka, mówiąc odraza par „ty

„Z  Gostynina*’,
„Tam mieszkała kiedyś moja ciotka, była to 

bogobojna niewiasta Napewno już teraz nie żyje, 
uicch jej ziemia lekkcj będzie*’ .

„W ypytuj się tylko, wypytuj, mamo, a wnet bę­
dziemy spokrewnione"*

„Co mówisz? Za młodą jest, by pamiętała te 
czasy.

W  tym „shopie” inny był tryb życia niż w  da- 
wnu.tj.azym. N ie był to właściwe shop tylko do 
mowy warsztacik. Dziewczęta szyły suknie dla 
prywatnych osób, po w iększej części dla warsza 
wianek, które były ich znajomemi jeszcze z  Pol 
ski. Pracowało się aitołi nie pód batem, tylko spo 
fcojnie, Me kto mógł. Bawiono się przy kuchni, 
wciąż częstowała ..warsztacik’* rozmaitemi sma­
kołykami, by „serce orzeźw ić’ Raz czestowah- 
pięknemi jabłkami innym razem piernikiem za­
chęcając do jedzenia dobrodusznie:

rw ^g  cudowne kupiłam jabłuszka, takie m -

„N O V A  DZIENNIK ’, piątek 8. XI. 1*29

ilowepo w New-Jorku
FORD USIŁUJE USPOKOIĆ OPINJĘi.

W  celu przekonania opinji, iż stosunki gospo­
darcze w  Stanach Zjednoczonych są zupełnie zdro­
we i na mocnych oparte podstawach a kracn g ieł­
dowy w New  Yorku wypłynął tylko z nadmiaru 
spekulacji, H. Ford obniżył w  tych dniach ceny 
na wszystkie .nodele swych wozów Redukcja cen 
waha się w  granicach od 15 do 200 dolarów  na 
wozie. Ford ogłosił, iż redukcje te wprowadza tyl- 
ko dlatego, aby dowieść, że skutki krachu giełdo­
wego me dotknęły przemysłu i nie poderwały jego 
działalności. Krok ten Forda w yw ołał w  Stana.cn. 
źjcdn wielkie wrażenie i przyczynił się istotnie 
do pewnego zatamowania paniki.

DALSZE FUZJONOW -lN IE  TRUSTÓW  AM ERY­
KAŃSKICH.

Pomimo znacznego spadku uuirsu akcyj w ielkie­
go trustu stalowego United tSatas Steel Co (M or­
gan) z 254 1/8 doi. do 174 doi. trust ten nabył w  
tych dniach cały pakiet akcyj Columbia Steel Go w  
S Francisco za sumę 46 miljo iów  630 tysięcy do­
larów. W  ten sposób trust stalowy kalifornijski 
z produkcją roczną 349,0C9 ton stali besserowskiej 
został wchłonięty przez największy trust stalowy 
Stanów Zjednoczonych —  United States Steel Co, 
który pozostaje pod wpływem i kontrolą domu 
ba tikowego J P. Morgan Co.

czuwać nad sprawnością taboru i jego stanem.
Następna konferencja odbędzie się w ' pierwszej 

połowie stycznia, a tematem obrad bęizae dalsze 
usprawnienie kolei pod względem technicznym i 
organizacyjnym, oo przyczyni się do zwiększenia 
rentowności P. K. P.

Obrady w sprawie eksportu 
drzewa

W tLiiu 4 bm. odbyło się drugie z  kolei Zebranie 
Komitetu Drzewnego przy Państwowym Instyru- 
cue Eksportowym. Obraay toczyty się pod przewo­
dnictwem p. Turskiego pizy nader licznym udzia­
le członków. Prezes Rady Związków Drzewnych 
p. Dąbrowski, w.ygłośu obszerny referat na temat 
konjunktuiy w ekspoicie inaterjałpw drzewnych, 
a dyskusja jaka się wyw iązała w następstwie da­
la dużo malerjalu orjeatacyjncgo 00 do poglądów* 
poszczególnych członków komitetu na przyszłość 
eksportu drzewa polskiego.

Sprawę karlelizaeji w  przemyśle drzewnym re- 
ferował dif*. Battaglja. Referent zaznaczył, że bę­
dąc zasadniczo zwolennikiem karlelizaeji obawia

r.ie jak u nas w  Polsce, pizyjemnie wprost na nie 
popatrzeć, proszę, si osztujcie” .

Alboteż w jasny dzień mogła podać taterz zupy.
„Obyście tak były zdrowe i żyły, dzieci, jak mu­

sicie skosztować tej zupy. Gotuję zupę, którą król 
może jeść” .

A  przytem żadnej nie rołrła  różnicy między 
■ swemi własnemi dziećmi, a oibeemi.

Po  popołudniu przyszedł młod- człowiek, gru­
basek o krótkich nóżkach ubrany w  za ciasne i za 
krot,Gtyjuirranie, tak, że miało się wrażenie, że pę­
knie pod naporem ciała Dziewczęta przedstawiły 
go Dwoj-rze jako swego rodak i. Młodzieniec w y­
jął tabliczkę czekolady, ale nie chciał jej inaczej 
podzielić jak ty lii o pod warunkiem, że każdej dzie­
wczynie da wprosi do ust jej porcję... Gdy z tern 
się vvresz< ie załatwił,* zaczął wydzierać z rąk 
młodszej siostry jedwabny materjał, bawiąc »ię  
jej rąezk-rmi i skończyło się na tern, że młodsza 
siostra oświadczyła, że głowa ją boli. i  że nie chce 
więcej pracować, poczem odłożyła pracę.

„Mamo. mamo, Bonczyk znów przeszkadza w  
pracy — zawołała żartobliw ie starsza siostra.

„Bonczyklaben, nie przeszkadzaj, szwagrowa 
musi mieć suknie, wyjeżdża do kąpiel, zaraz przyj­
dzie do m iary1' — intorwenj twala matka, gładząc 
tłuste policzki Bonczyka

„Babciu, przyniosłem wódeczkę, jakiej nie do­
staniecie w  całej Polsce. Kupiłem ją w  rumuńskie] 
restauracji*’ — odezwała się Bonczyk, wyciągając 
z kieszeni flaszeczkę.

„Idź już. idź, Bonczyk! Alboż mogę pić dzisiaj? 
Gdy tylko zw ilżę swe wargi, natychmiast serce za­
czyna mi bić’* — odpowiada stara, zabierając mu 
flaszeczkę, z którą odchodzi do drugiego pokoju, 
zapomniawszy o  Bonczyk u i o  dziewczętach.

Później przyszedł jeszcze jeden młody człowiek 
o długich włosa-ch. W łosy były wilgotne, ale przy 
tern nie przylegały do czaszki Młody ów czło 
wiek miał artystyony krawat i k»ląiką w  ręku.

ó ir . %
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się je j dla prretnysłu drzewnego, w  którym stan- 
daajZoaja jak dotąd nie K n ie je , a wprowadzenie 
je j utrudnia 1 óżne li*ość produkcji.

DyskiUsja nad tym referatem została odłożona do 
następnego zebrania komitetu, które odbędzie się 
W dniu 19 hm. Zostaum na niim raz;. i-tnzona rów ­
nież sprawa pomtyki cen prowadzonej przez admi­
nistrację lasów państwowych, onaz złgad—ieme 
uzyskania odpowiednich kredytóvV.

R^n^k masła
Na rynku niemieckim panowała w  tygodniu U- 

bicgiyim tendencja zniżkowa, 00 znalazło swój wy­
raz w  podaży większych paityj masła polskiego 
i syberyjskiego po cenach niższych od duiychczÓB 
otrzymywanych. Popyt na masło świeże słaby. 
W ielkiem  zaintereoowauietn cieszy się nadał ma 
sło z chłodni, którem robi się obecnie »iaj„iększ«. 
obroty.

Na rynku duński n notowania masła assiponta 
w ego jiuż od dwóch tygodni nie ulega ją żadnej 
zmianie.

Dowozy masła do Londynu wynos iły w  ubie­
głym lygodiiiią 22,966 skrzyń, z tego na Polskę 
przypada 1,266 skrzyń. Wszystkie gatunki masła 
straciły nieco na cenie, *  to praedewrzysttiem ■ 
powodu zwiększonego popytu na masto z  ditooni, 
oraz dwukrotnie większej podamy iiiaoła konty­
nentalnego. Według ostatnich wiadomości zniżka 
na . yuku angielskim trwa w  dalszym ciągu Ceny 
masła polskiego spadły o  kilkanaście punktów du­
po bomu 154- -160 sh. za 1 owi.

W  kraju sytuac ja naoigół bez zmian. P odąć prze­
wyższa znacznie zapotrzebowanie.

Ogłoszony w  Dz. U. R. P. N r 71 urmam w ej­
ścia w  życie 1 ozpo, ządzema o- kontroli masła eks­
portowego został jak w i rdorso, przesunięty z  dnia! 
1 l-snopaiua na 1 grudnia Lr,

Związek Spółdzielni Mlec iairskich i Jajczarskica 
w  Warszawskich notuje ad do odwołania: masło 
mleczarskie I gatunku zł. 6£0—6,50, I I  f^unaai żl, 
5,80— 6,10 za 1  kg. '

 o——-

ZEBR AN IE  K A R T E L U  SZYN. Drtia 13 grudnia
br. jcUDędzae się w  Dusseudorue posiedzenie Mię- 
Jzynarodo wego Kartelu Szyiu, ua którem omaw iu- 
ua będzie sprawa zwyżiki oen na szyny."

„W idzisz. Beiku, oto dziewczyna, którą też czy­
ta tylko same żydowskie książki”  — odzywa t i f  
Róża do ,Ky„ego gośata.

„Berek Cicsj.ian'* — przedstawia się młody czło­
wiek o wilgotnych, stojących włosach.

Dwojra zarumienDa się i  "wyuiiienołw »w e  w  
zwisko.

JBerku, musisz z a ie  kunować w iersz „W  m -  
rzu" — woła Bonczyk.

jjPo 00? Na 00?“ — tzekomo hrona się Berek, 
gładząc ręką swe włosy.

„Chociażby dla nowej znajomej —  jak się pent 
nazywa ?"’ — pyta się Bonczyk Dwojry.

„D w ojra Złotnik ’ — odpowiada za nią Róża.
„Bądź grzeczny — dla miss Złotnik i zadekła- 

muj“ .
„P o  co? Na co?” — broni się tałej Berek.
„Mister Glosman jest aktorem, gra w  teatrze’* —  

mówi Róża do Dwojry.
„Jest amatorem pewnego literackiego kołka dra­

matycznego .
,2s’o, Berku, zaczynaj*’.
„A  co z tego przyjdzie?” — pyta się Berek
„W szyscy w  piątek pójdziemy do teatru, obym 

tak żył, jak kupię bilety” — odpowiada Bonczyk.
„błow o?“
, /śłowol
„Dobrze” . '
Berek wykaszlał się. by przystąpić do deklama­

cji. A le nim zaczął, zjaw iła się matka z  klusecz­
kami na talerzyku.

„Bonczykleben, obyś tak żył i był zdrów, jak 
skosztujesz te kluseczki, godne królewskiego sto­
łu” .

„Proszę o spokój, proszę o  spokój!’* irytował 
się Berek, a matka stała z talerzykiem w ręku, nie 
wiedząc, cztgo od niej się chce. ,(C. d. n.).
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Nakaz chwili
Ostatnia, konferencja „Wiza“ stała z jednej 

strony pod znakiem konsolidacji dotychczaso­
wej praktycznej pracy kobiet żydowskich dla 
Palestyny, a z drugiej miała na celu rozbudo­
wę organizacji „W iza“ w golusie. Konferencja, 
jak wiadomo, odbyła się w Zurychu bezpośre­
dnio przed ostatnimi krwawymi wypadkami w 
Palestynie, a dziś po owych wypadkach, mo­
żemy dowodnie stwierdzić, że treść objętych 
rezolucjami postulatów jest nakazem chwili. Z 
jednej bowiem strony rozbudowa naszej prak­
tycznej pracy w  Palestynie wobec wzmożonej 
emigracji staje się koniecznością i na ten cel 
potrzebne nam są coraz to większe fundusze. 
[Jak je zdobyć? Jak zwiększyć ofiarność na­
szych kobiet , jak wyrobić w nich zrozumienie 
<Ba konieczności materialnej ofiary na cele pa­
lestyńskie? Oto problem, który wypada prze- 
^pwszystkiem rozwiązać. Wszak chodzi o ofia- 
*e. która nie powinna być składana mechani­
cznie, ot tak by uwolnić się od natięctwa zbie- 
Mfocego, albo ofiarę, która chce ograniczać się 
jedynie do wpłacenia wkładki na cele organi­
zacji —  ale ofiary, które się składa dlatego, 
Że ceł, któremu się służy, jest wielki i że się 
jen cel należycie rozumie.

Bo co to znaczy ofiarować?
Ofiarować to znaczy dawać nietylko wtedy, 

kiedy ren datek nie jest połączony u mnie z 
żadnym wysiłkiem, z żadnym trudem, aibo 
Sdy daję dlatego, bo mam może więcej aniżeli 
-potrzebuję, ale ofiarować to znaczy składać 

Da ołtarzu świętej sprawy wtedy, kiedy nie 
jest trudno, ofiarować znaczy dawać więcej a- 
■izeh można.

Nasi bracia i siostry w Palestynie składają 
W ofierze swoją młodość, krew i życie. My zą- 
oazny od naszych sióstr w golusie ofiary pie­
niężnej. Ale cały nasz trud, cały nasz wysiłek 
organizacyjny ma pójść w tym kierunku, by ta 
Ofiara pieniężna, składana na ołtarzu naszej 
narodowej sprawy, składana była z godnością, 
x  tą głęboką wiarą, że każdy złożony grosz 
zbliża nas do realizacji naszego ideału. Chce­
my dla naszej sprawy zdobyć kobiety idące za 
nami nie z popędu owcy idącej za stadem, ais 
kobiety, dla których zrozumiałemi będą teore­
tyczne przesłanki historji i cele naszego rucha.

B y jednak u kobiety żydowskiej taką nie 
tylko z głębi serca i duszy, ale i rozumu pły­
nącą ofiarność wyrobić, potrzebne są trzy rze­
czy: pierwsze: należy żydowski świat kobiecy, 
dla którego żydostwo jest często tylko chwilo- 
wem zainteresowaniem lub wspomnieniem opar

tem na tradycji, zapoznać z istota tego żydo- 
stwa. Trzeba, podrugie, wytłumaczyć kobiecie 
żydowskiej, że jej pasywny lub neutralny sto­
sunek do współczesnych problemów żydostwa 
jest zbrodnią w chwili w której cały świat nie­
mal interesuje się kwestją żydowską. Kobieta 
żydowska, matka żydowska, nie ma prawa dziś 
stać na uboczu. Trzeba, potrzecie, wskazać ko­
biecie żydowskiej drogę do tego światopoglądu, 
z którym łączy się nietylko zmiana naszych do­
tychczasowych form życiowych ale świadome i 
celowe zbliżanie się do ludu żydowskiego i ko­
nieczność rzeczywistego wyjścia z djaspory.

To są zadania, które przekazała nam V. kon­
ferencja „W iza‘‘ w Zurychu. Zadania —  jak 
pracować, by w jaknajkrótszym czasie oddać 
na usługi żydowskiej sprawy narodowej żydów 
ski świat kobiecy, ten świat, w którym spoczy­
wają nieprzebrane skarby energji, miłości i po­
święcenia.

My chcemy to zadanie należycie spełnić —  
chcemy, by organizacja kobiet żydowskich diu 
Zachodniej Małopolski i Śląska, jedna z mniej­
szych grup w' wielkiej, światowej organizacji 
Wiza, obejmującej dwadzieścia kilka krajów w 
Europie i poza Europą, oddała na usługi na­
rodu żydowskiego zakon pracowniczek 'zdol­
nych, świadomych celu, ofiarnych.

Nie spoczniemy, dopóki nie przełamiemy te} 
obojętności naszych sióstr, obojętności na los m 
dzi związanych z nami wspólnotą krwi j niepe­
wnością przyszłości.

Nie tu miejsce, w by w szczegółach przed­
stawiać przesłanki i sposoby naszej pracy. Bę­
dziemy jeździć po prowincji, organizować no­
we grupy, kursa, wygłaszać referaty, bedz emy 
drobną żmudną pracą łączyć te pojedyhcze włć 
kna, z których składa sie tkanina naszego orga­
nizacyjnego życia w golusie. Będziemy prowa 
dzić wśród kobiet żydowskich tę żydowską 
pracę kulturalną, o której tak dużo się mówi a 
tak mało wie.

Nie szkodzi, że często spotkamy się z obote- 
tnem wyruszeniem ramion, z uśmiechem ironicz 
nym, z brakiem wiary, a może nawet z cynie.— 
ną uwagą. To wszystko nas nie zrazi. Są to nic 
nie znaczace przeszkody, które nie są w  stanie 
przysłonić ostatecznego celu, jakim jest silna, 
zdyscyplinowana i aktywna organizacja kobiet 
żydowskich na usługach w ielkiej i świejej spra­
wy, jaką jest odbudowa żydowskiej siedziby 
narodowej w Palestynie.

Regina Zimermanowa.

Czy kobieta powinna pracować zawodowo?
Odpowiedź na ankietę „Głosu Kobiety żydowskiej

Zainteresowanie wywołane nrszą an­
kietą wyikaizało, jak bardzo kwestja ta jest 
wciąż i  zawsze n a m o w o  aktualna. Licznie 
napływające odpowiedzi, pisane zarówno 
przez kobiety jak i przez mężczyzn, dają 
ciekawy i  wszechstronny obraz opimji 
społeczeństwa w  tej kwesłji. Z powodu 
braku miejsca nie możemy odpowiedzi u- 
tnieszczać w  całości, nieraz bardzo inte­
resującej, ograniczamy się więc do poda­
nia łych odpowiedzi w dok ł a-dnem stresz­
czeniu. Red.

KO BIETA, K TÓ R A  OD 15-GO ROKU ŻYC IA  
Z A R A B IA  N A  SWOJE I RO D ZIN Y  SWEJ U TR ZY  
M ANIE, pisze:

Czy każda kobieta bez względu na swoją sytua­
cje ekonomiczną powinna pracować? Na pytanie 
to odpowiedzieć muszę dobitnie: tak! Przez pracę 
Wyrabia się hart ducha, silną wolę, doskonali cha­
rakter W iększa część kobiet dobrze sytuowa-
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nych karłowacieje z braku prący — traci chęć 
do życia. Ileż to razy słyszymy z ust kobiet zamo­
żnych, niepracujących: „Zbrzydło mi życie, nie
chce mu się żyć1’. Dlaczego? Często odpowiedź: 
„Niewiem  sama — niewiem, braik mi zajęcia, któ­
re by mnie interesowało ' zachęciło do życia'*. 
Człowiek pracy nie ma czasu oddawać się my­
ślom błahym i  próżnym, które zatruwają mu ży­
cie. Kobieta pracy staje się niezależną panią swej 
woli, zyskuje szerszy horyzont, styka się z ludź­
mi różnych sfer przez co zyskuje wgląd w życie i 
wyrabia sobie własne przekonania. Praca, jak 
mar chiński tamuje drogę egoizmowi, wzbrania­
jąc mu przystępu do serca kobiecego, podczas gdy 
kobieta niepracująca, a szczególnie dobrze sytuo­
wana zajęta jest tylko sobą i swemi zachciankami. 
Obowiązki rodzinne nie są a raczej nie muszą być 
zaniedbywane przez pracującą kobietę. W  godzi­
nach wolnych od zajęć może oddać się obowiąz­
kom rodzinnym, a czyni to nawet wówczas z po-

dwójnem zamiłowaniem, gdyż po pracy zawodo­
wej jest to poniekąd rozrywką. Oczywiście obo­
wiązki macierzyńskie szczególnie względem dzieci 
do lat trzech wymagają znacznej ilości czasu. N ie­
zależność ekonomiczna wywailczunia pracą daje 

{ samodzielność w  życiu, daje duenową swobodę. 
Co do swobody fizycznej sprawa przedstawia się 
gorzej, albowiem kobieta pracująca 8 i w ięcej go­
dzin w  kurach, fabrykach, pracowniach nie mośe 
korzysta, z swobody, którą cieszy się uobaeta 
pracująca w domu, na samodzielnem stanowisku. 
Zadowolenie wewnętrzne, osiągnięte pracą syste­
matyczną, zapełnia pustkę życiową i daje świado­
mość wypełnić. iia obowiązku wobec swoich Wiz- 
kich i wobec społeczeństwa.

Realistka, Sauok

K A Ż D A  K O B IE TA  PO W IN N A  PkACO W AO  
A L E  N IE  ZAROBKOW AĆ, ponieważ praca zaw o­
dowa absolutnie nie pozwala kobiecie-żonie, a 
tembardziiej matce na wypełnianie swoicn obo­
wiązków. Mąż mój nie zarabia na tyle byśmy mo­
gli wychować należycie troje dzieci, zajęłam się 
więc zawodem rysownicze hafciarskim Przed­
tem nie trzymałam służącej, wszystko w  domu ro­
biłam sama, dzieci trzymane wzorowo. A  teraz? 
Mam niby d-obrą służącą, ale z powodu zajęcia W 
zawodzie nie mogę dopilnować gospodarslwą 1 
dzieci są zaniedbane. Brałam zawsze żyw y udział 
w życiu duohowem moich dzieci, z Wszystkłem OQ 
innie przychodziły, co bardzo dodatnio działało na 
ich stan psychiczny. A  obecnie? Pnzycnodzą do 
mnie z pełnemi serduszkami, lecz. muszą z  powro­
tem wszystko głęboko ukryć — bo mama ma pil­
ną robetę... Wspólny spacer to luksus sobotni! Z 
mojego zarobku mogę teraz wprawdzie opłacić 
hebrajskie gimnazjum, lekcje muzyki 1 mają 
wszystko co im potrzeba, ale ich ciała i dusze 
marnieją! Utrzymuję zatem, że kobieta zarobkują­
ca nie potrafi nigdy wypełnić należycie obow iąz­
ków macierzyńskich... G. W., Tarnów.

PRAC U JĄC A  ŻONA I  M A TK A  PISZE: Kobie­
ta powinna bezwarunkowo -i bez względu na 7o 
czy urodziła się w  suterenach czy też w pałacu 
uczyć się zawodu. Dzisiejsza kobieta nie chce być 
wiecznie dzieckiem, Które rodzice a później mąż 
mają obowiązek karmić i ubierać. Przy  dobrych 
chęciach cierpliwości i umiejętnem ułożeniu pro­
gramu dnia pozwala praca zawodowa na należy­
te wypełnianie obow iązków rodzinnych, a dziec­
ko dla kobiety pracującej jest nie tylko wskaza- 
nem, ale wprost potrzebnem jako rekompensata za ‘ 
szarzyznę dnia roboczego. Kobieta pracująca czu­
je się zadowoloną, gdyż nie jest ciężarem dla mę­
ża czy społeczeństwa, czuje się potrzeb-nym czło­
wiekiem Jej życie zewnętrzne jest wypełnione, a- 
ie wewnętrzne nadal czasem zostaje puste. I  męż­
czyzna pracujący cierpi często na tzw. „głód du­
szy". To  już zależy od ustroju danej osoby i od o- 
kołiczności... Sala Spitzowa, Przemyśl.

*  *  *

E M A N C YPA N TK A : Każda kobieta powinna pra 
cować na równi z mężczyznami, by nie być od 
nich zależną. Praca daje zadowolenie wewnętrz­
ne 1 poczucie godności osobistej. Kobieta pracu­
jąca nie czuje się poniżoną wobec mężczyzn, prze­
ciwnie jest z  swej pracy dumną Pr z e z  pracę doj­
dziemy do zupełnego równouprawnienia z  mężczy­
zną. Hela Haudgriff, Tarnów,

Dalsze odpowiedzi umieścimy w  następnym nu 
merze „Głosu kobiety żydowskiej". Prosim y o  
nsdsyłanie odpowiedzi (m ożliw ie krótkich) wprost 
do redakcji „Głosu" Kraków, ul. Gołębia 3. Elza 
Silberstcin.

ODPOW IEDZI REDAKCJE
R E A L IS TK A , SANOK; Za artykuł dziękujemy. 

Nie podała Pani adresu, wobec czego odpowiedź 
niemożliwa.

L U śK A  KAH ANE, K R AK Ó W : Za interesujmy 
artykuł dziękujemy, umieścimy w następnym nu­
merze. Prosimy o dalsze i n-ieco krótsze.

E. F., C IESZYN: Za życzenia, dziękujemy. Piszno 
samodzielne wyjdzie od -lowego roku. Tymcza­
sem proszę nadsyłać korespondencje

ID E A L ISTK A , K R A K Ó W : W  czytelni Zjedno-
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Zinaijuzie Pani diotyczące le j kwertji uzhso- 
pdsrna polskie, niemieckie i fraricitekie

ŻYDOWSKI KLU B  KO BIECY W  KRAKO W IE .
ZjedLOcaunie kobiet żydowskich w Krakowie 

(W izo ) otw iera w  swym pięknie odnowionym lo ­
kalu (Rynek Gł. 29) klub kobiecy żydowski, kló- 
i j  stanowić będzie nową placówkę towarzyską, 
opartą na platform ie wspólnych zainteresowań 
'Jeowycb. Czytelnia zaopatrzona w kilkadziesiąt 
dzienników i czasopism polskich, hebrajskich, nie­
mieckich, francuskich i angielski di, da możność 
pożytecznego i miłego spędzenia czasu a pokój 
klubowy pozwoli na swobodną pogawędkę i zbli- 
Boue się towarzyskie kobiet, które dotychczas w  
udazaej atmosferze kawiarnianej traciły niejedną, 
i  ustą godzinę. Czytelnia i lokal klubowy otwarty, 
od poniedziałku dn. 11 bm. codziennie od 5 tej do 
d-meg wnecz.

P IE R W S ZE  ZE B R AN IE  TO W A R ZYS K IE  od­
będzie się w  niedzielę dn 10 bm. w lokalu Rynek 
Gl. 29. 1. Urozmaicony program przyczyni się nie­
zawodnie do miłego spędzenia tego wieczoru. 
[Wstęp dla członkiń i wprowadzonych gości. Pocz.
0  9-tej wiecz.

•  •  >
Zapowiedziana w poprzednim numerze „Głosu 

kobiety żydowskiej‘‘ Wieczorynka inauguracyjna 
„M łodego W. I. Z A. * odbędzie się w  sobotę, dn. 
9. bm. o  gocL. 6 w ie rz, w lokalu organizacji-, R y­
nek gł. 29. I. p.

Cały szereg przygotowanych imprez uprzyjemni
każdej obecnej w ieczór Goście mile widziani.

*  *  *

P rzy  organizacji dziewcząt żydowskich „Młode 
W. I. Z. 0.‘‘ powstały seminarja: H istorji Żydów, 
h isłorji sjonizmu i seminarjum feministyczne.

Koniec „Głosu Kobiety Żydowskiej"
— —— ■^■na— — — ę— — — —n — g

Program stacyj radiofonicznych
Czwartek, 7 listopada

Kraków  (312.8) 12'30—14 Koncert dla młodzie­
ży (Mozart, Moniuszko). 10 Kon. gosp. 1615 Gra- 
mof. 17‘4ó Dia pań: p. A. Butrymowicz: Wycho­
wanie fiz  kobiet. 17‘45 Koncert z W arszawy 
(Beelhoyen, Brahms i L is iz). 18‘45 Gadki podha­
lańskie (Dornia). 1910 Giełda zbóż. 1125 „Reiri- 
hardt' — Dusza Czara. 19"50 Komunik. 2005 Kon­
cert wykon. W. Kochański (sk rz ) J. Hoffmann 
(fort.) G. Messer (tenor), B. W alewski (ak.) W  
programie m. in. arje i muz. Pucciniego, Massene­
ta, Suka, Czajkowskiego i Szymanowskiego. 2113 
Audycja liler. z Wilna (o  Grzeskowej). 22 P A T
1 feljet. 23 Muz. tan. z Warszawy.

Warszawa (1411.7) 12 30, 17‘45, 2015 i 23 Muz.
Katowice (408.7) 1230—14 Koncert (p. Kraków).

16 Kom: gosp. 16'20 Gramol' 17‘15 Odczyt 17‘45 
Koncert (p. K raków ). 18 45 Rozmait. 19 05 Skrzyn­
ka poczt. 1930 „Grań Lodowego". 200j Koncert 
(,> K raków ).’ 21*15 Rfecyl. liter, (p Kraków). 22‘15 
PAT . i feljet. 23 Muz. tan.

Poznań (331.8) 14 Giełda. 17 45, 20 Muz.
Wiedeń (516.3) 11*16 Muz. 20*05 Opera.
żeesen (1635) 16*30, 20‘30 i 21*30 Muzyką.
Budapeszt (550) 12*05, 1715 i 2010 Koncerty

STACJA KO N TRO LI F A L  KRÓTKICH
W  wykonaniu konwencji waszyngtońskiej, mii 

powstać w  Polsce niebawem stacja kontroli fal 
krótkich zarówno dla stacyj nadawczych radio­
fonicznych, jak i radiotelegraficznych. Podobne 
stacje kontrolne istnieją już w  innych państwach, 
a więc w Czechosłowacji, Niemczech. Anglji i td , 
gdy w Brukseli działa centrala owego nadzoru.

Obecnie nad stworzeniem podobnej stacji pol­
skiej pracuje Instytut Radjotechniczmy, Stacja ta 
powstanie w  Warszawie, przyczem niewykluczone 
jest, że dla względów technicznych zostanie ulo 
kowana pod miastem. Główniejsze przyrządy, po­
trzebne dla stacji, zostały przez Instytut już zamó­
wione w  Anglji i BelgjiL, przyczem firmom wyko- 
nywującym wypłacono już 66 proc zaliczki. Sta­
cja rozpocznie swą działalność z wiosną przy­
szłego roku.

O DPOW IEDZI REDAKCJI.
CZYTELNIK „N. HZ." Z KRAKOWA:! i 2 — 

Mezopotamja, 3 — Macedonja, 4 — Jemen (w  poł 
A rab ji), 5 — Abisynja.

ODDANY SJONISTA: Myśli, które Pan podno­
si, poruszył, w innej formie, „Haarec". N ie są one j 
pozbawione pewnej racji.

Tym P. T. Prenumeratorom z, pro­
wincji, którzy nie odnowią bezzwłocznie 
prenumeraty na miesiąc listopad br. 
wstrzymamy z dniem 12. bm. wysyłkę 
naszego pisma#

W kalejdoskopie prasy
DLACZEGO SEJM ZOSTAŁ ODROCZONY?

W  endeckiej „Gazecie Warszawskiej" znaj­
dujemy t.astępującą odpowiedź na to pytanie: 

W  czwartek, 31 października miał klub Bez­
partyjnego Bloku zglc-sić wniosek kagańcowy, 
zmierzający do tego, aby Sejm zajął się wyłącz 
nie budżetem i Konstytucją, nie dotykając in­
nych spraw, które nazwiemy ogólnie wykony­
waniem kontroli nad rządem. Wniosek ten miał 
być' pcipanty przez decydujące czynniki rządo­
we i odpowiedni nastrój, - wywołany wdaniem 
się czynników zewnętrznych.

Plan ten nie imał się, o-o był oparty na fałsz y 
w’em założeniu, że Seim da się s-taroryzować. 
Nastąpiło dalsze opukiwanie frontu sejmowego, 
znane z wypadków ostatnich 5 dni, a gdy stwier 
dzono, że Sejm się nie ugnie, przyszło w osta­
tniej chwili odroczenie.

TRAGICZNY KONFLIKT
O konflikcie między dyktaturą a systemem 

sejmo władczym" pisze ,,Czas“ :
Ko.nlMiot ten prawdziwie tragiczny, jest od da­

wna największą bolączką życia polskiego i naj­
większą groźbą ponad Polską wiszącą. Dopóki 
on nie będzie załatwiony, bęaą się wciąż powta 
rzać tego rodzaju zajścia, jak wypadki ostatnie 
go tygodnia. A  załatwić go m-ożna albo w dro 
d-ze współpracy sejrnru .z rządem, ńa co się wcale 
a wcale nie zanosi — albo- w drodze oktroiowa- 
nia nowego Uistir-ófk Ta dru-ga droga wymaga 
jednak jako swej pirzesianki rozwiązania sejmu 
i rządzenia bez sbjniiu. Rząd dotąd nie zdecydo­
wał się wejść na nią, a odroczenie sejmu jest 
wskazówką, że jeszcze czas jakiś na tę drogę 
ui-e wejdizie. O ile wogóle ma zamiar na nią 
wejść.

Rząd jest powołany — pisze dalej „Czas" —  
,do ujęcia sprawy naprawy ustroju w swe ręce 
w spo-sóu skuteczny":

Sprawa ta jest wewnętrznie dojrzała. Sejim-o 
władztwo, będące istotą dzisiejszej konstytucji 
jest z-ciepc-pularyzowane i nikt za niem nie obata 
je. Ale i dyktatura, a tom więcej kryptodyktatu

ra, są powszechnie uważane jako rzecz przej­
ściowa, zapomocą której ule można społeczeń­
stwem trwałe rządzić. Ustrój parlamentarny, a- 
le nie sejir.cwładczy — silna egzekutywa ale 
konitroiowana przez przedstawicieli społeczeń­
stwa i praworządna,'oto czego nam potrzeba.

CIEKAW A PRETENSJA
Prasa sanacyjna („Kurjer Poranny") ma do--,- 

mąrśzałka Daszyńskiego OieJcawą pretensję:
Pie rwszy 10 przykład w historji pa: i ara wio; *y 

z-tnu, aby prezes parlamentu żądał i 10 publicznie 
od.Szifa Państwa rozwiązania parlamentu, któ­
remu sam przewodniczy., albo'dymisji rządu, 
przed jakąkolwiek w tej mierze uchwałą scin.M) 
wą. Żadna konstytucja świata prezesów parla­
mentu do takich postulatów nie u-poważnin wnio 
sek o rozwiązanie Sejmu i w  naszej konstytucji 
jest wyłącznym przywilejem rządu, postulat zaś 
zmiany rządu' może oczywiście nastąpić tylko 
przez formalne glosowanie izby, a parlamentar­
ne obyczaje i  w tym wypadku wymagają, aby 
Szef Państwa podejmował ewentualną decyzje 
tej zmiany do-plcro na podstawie prośby o zwoi 
menie, przez sam rząd przedstawionej.

Zaprawdę, wielki grzech popełnił p. Daszyń­
ski...

SŁABO ŚĆ O PO ZYCJI
Pisząc w  arfykude pt. „Czy wolno poprzestać 

na negacji?" o rozbieżnościach panujących w  
łonie opozycji, zauważa „Nasz Przęgląd":

Opozycja grzeszy -poproś tu brakiem poczucia 
dia realizmu choćby w  najskromniejszej dozie. 
Stąd jej mala popularność u spoleczeńsitwa. Ży­
jemy w czasie bankructwa wszelkiego fraze­
su. Ludzkość zawiodła się, zwłaszcza po wojnie, 
na najszczytniejszych dewizach, które pociągały 
ongiś : zapalały, gdy były ideałami sztandaro­
wani!. Tu lub ówdzie, widzimy nędzę przy socja 
liźmie, niewolę przy niepodległości, ucisk przy- 
demokia-tyźmie i pąriamenitąryźmie... ■

Obywatel tęskni z-ą. hasłem pozytywu c-m, za 
czynem — i dopóki opozycja go nam nie da,, nip 
m-oże liczyć na powodzenie.

Do czegc d^źr Hygertherg?
„ZądanieSudu*1 p r z ^ t e  — Zwycięstwo Eu^eiibe/ga-klcsl^ nacjonalistów

(Korespondencja własna)
Berlin, 3 listopada.

Akcja Hugenberga naa rzecz tzw. „Yolks- 
Legeluen skończyła się — jak wiadomo •— 
sukcesem nacjonalistycznego projektodawcy, bo­
wiem za przedłożenie n projektu „ustawy przeciw­
ko ujarzmieniu narodu niemieckiego** wypow ie­
działo się 10,S proc. osób uprawnionych do g lo ­
sowania. Jeżeli jednak ilość głosów, które padły 
na listę zwolenników akcji Hugenberga, porówna­
my z liczbą głosów, które w swoim czasie oddane 
zostały na listę plebiscytową w  przedmiocie w y ­
właszczenia książąt niemieckich, to przyjdziemy 
do wniosku, źe zwycięstwo Hugenberga jest w ła­
ściwie porażką nacjonalistów niemieckich Bo o- 
kazuje się. te  ilość głosów, odanych na rzecz 
„Yolksbegehren* niełylko nie osiągnęła jednej 
trzeciej głosów, oddanych podczas poprzedniego 
plebiscytu, ale ponadto w  ̂ głosowaniu nie wzięła 
tym -ozem udziału znaczna część zwolenników 
politycznych obozu nacjonalistycznego W związku 
z tem już dzasaj obserwować można pewne zgrzy­
ty między Hugenbergiem a Hittlerem, ojcem du­
chowym niemieckich narodowych socjalistów (ha- 
kenikreuzlerów). H itfler zarzuca nacjonalistom nie 
mieekim, że ich akcja skończyła się niepowodze­
niem Za ,,Volksbugehren‘‘ głosowali przedewszyst 
kiem zwarta masą hakenkrouzlcrzy. nacjonaliści 
natomiast akcję Hugenberga poparli tylko czę­
ściowo. Gdyby na rzecz „żądania ludu*' głosowali 
ci wszyscy wyborcy, którzy podczas ostatnich w y­
borów głosy Swe oddali na listę nacjonalistów nie 
mieckich, to za „Yolksbegehren" padłoby o  3 milj. 
g łosów ' więcej, niż padło w  rzeczywistości Fakt. 
iż .ok o ło  3 miljonów dotychczasowych zwolenni­
ków Hugenberga akcji jego nie poparło dowodzi. 
Iż w  kolach nacjonalistów niemieckich nastąpił 
pewien rozłam ideowy.

Niemcy wchodzą obecnie na drogę burzliwego 
rozwoju politycznego, który niewątpliwie wywrze 
swój wpływ  również na kształtowaniu sie między­
narodowych stosunków Rzeszy Przyjęcie planu 
Ynunga postawione zostało narazie pod znakiem 
zapytania, gdyż o losa ’h jego zadecydować inusi 
cały naród w  drodze plebiscytu. Ostateczna decy­

zja w tej sprawie będzie mogła nastąpić dopieiO 
■ w lutym roku przyszłego, gdyż przygotowania do 

referendum ludowego muszą potrwać, — zdaniem 
berlińskich działaczy politycznych, około tizećh. 
miesięcy. O tem, żeby projekt nacjonalistyczny 
sLać się miał ustawą bez plebiscytu, nie może być 
mowy, gdyż jest rzeczą nie do pomyślenia, żeby 
projekt „  ustawy przeciwko ujarzmienia narodu 
niemieckiego*' mógł znaleźć większość w  parla­
mencie berlińskim. N ie mniej jednak w  myśl przy­
jętego „żądania ludu musi, być pro jelit ten posta­
wiony na porządku dziennym obrad Reichstagu. 
Po pierwsi:em czytaniu projektu wyw iąże się nie­
wątpliwe w parlamencie ożywiona dyskusja, któ­
rej nacjonaliści nie omieszkają wyzyskać dla 
swych celów  agitacyjnych. Po drugiem czytaniu 
projekt odesłany zostanie do komisji, która rozpa­
trzy go i prześle z powrotem do prezydjuan Reichs 
tagu. Dopiero wledy odbędzie się trzecie czytanie 
ustawy i ostateczne głosowanie, które niewątpli­
wie skończy się odrzuceniem projektu Hugcpber- 
g«t. Kiedy to nastąpi, -ząd zarządzi referendum lu­
dowe. W  głosowaniu nad projektem „ustawy prze­
ciwko ujarzmieniu narodu niemieckiego" musi 
wziąć udział conajmniej 21,000.000 wyborców, 
przyczem za projektem, — o ile ma wejść w ży­
cie, —. głosować musi conaj nmej 11,000.000 osób. 
Teoretycznie więc projekt Hugenberga mógłby li­
czyć nć przyjęcie, gdyby przeciwko niemu wypo- 
więdiżiąło się 10,000.000 wyborców, a 11 milj. gło­
sowałoby za przyjęciem Jak nas jednak doświad­
czenie uczy, w podobnych akcjach plebiscytowych 
uiorą zazwyczaj udział tylko ci wyborcy, którzy 
są za przyjęciem odnośnego projektu, podczas gdy 
wyborcy, przeciwni projektowi, wstrzymują się od 
głosowania. Znaczy to, że -  o  ile i tym razem 
; suwnicy projektu Hugenberga do urn wybor- 
/ ii nie pójdą, —  za projektem będzie musiało 

się wypowiedzieć 21,000,000 osób uprawnionych 
do głosowania, gdyż, — w myśl konstytucji nie­
mieckiej. — plebiscyt tylko wtedy jest ważny, 
kiedy bierze w nim udział conajmniej 21,0(M3.UOO 
wyborców. Żeby jednak w Niemczech znaleźć s i : 
mogła tak wielka ilość osób, adecydowanycli od
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<ieć swe głosy za projektem „ustawy przeciwko 
•jarzmieniu na/rouu niemieckiego1*, nie sądzą na­
wet najbardziej optymistycznie usposobieni przy­
wódcy niemieckich nacjonalistów i  hakemkreuŁle- 
rów. Dlatego ostateczne iosy projektu Hugcn- 
berga już dzisaj zdają się b^ć przesądzone na nie­
korzyść projektodawców.

Faktem jednak jest, że niezależnie od wyniku 
plebiscytu w  Niemczech przez dłuższy czas sytua­
cja polityczna stać będzie pod znakiem szkodli­

wego podniecenia. A le  Bugenbe. g o „  i o  to właśnie
prze dews iystk iem chodzi, by. do żyda  podityczme- 
go Niemiec wnieść powszechne zaniepokojenie, 
uświadamiając sobie znak „micie, iż wtedy nacjo­
naliści będą mogli „łow ić w  mętnej wodzie" i że 
wstrząsy polityczne i gospodarcze, do jakich nie­
w ątpliw ie w  najbliższym czasie w  Rzeszy doj­
dzie, osłabią fundamenty konsolidującej się stale 
republiki niemieckiej.

(C-s)

Wladcittości z kralu
List z Rzeszowa

Zjazd Okręgowy Stronnictwa Chłopskiego. —- Ze 
etow. „Makabeo.14. —  Z  oerg. „Agudat- H uioar- 

H a iw ri“ .

(Kor. w ł.) R zes tó v , 1 listopa la.
Duia 27 ub. m. odbył się w  Rzeszowie z ja na 0- 

kręgawy dek gafów  Stronnictwa Chłop* kiego, na 
który przybyło przeszło 1000 chłopów z  tutejszego 
okręgu oo a 5 posłowie Stronnictwa Chłopskiego 
Dąbsfci, Pawłoski, Pluła, Sawildki, Sobek i  So­
cha. Rnzemów:.j«(ia w yg łos ili posłowie Pluta (z i-  
gt jenie), Dąnski (sytuacja gospodarcza i politycz- 
ta  Państwa), Paw łowski (referat organizacyjny) 
i  -Sawiciu. Ze wszystkich przemówień bił silny tor 
opozy cyjny wancc obecnego Rządu. Referenci u- 
spramedLuwiłi początkowe poparcie obe^.ego 
Rządiu, który jednak rozczarował masy chlops‘de. 
Dla obrony demokracji, woGności obyw wolskiej 
i  realizacji part-ulriów włościaństwa domagają się 
referenci ałąjm m a  lew icy w  silną grupę opozycyj­
ną. Dyskusja^ W której po programowyan prz.^mó- 
Trdeniaich postów, .azięli jdsaał: poszczególni dele- 
gaici była pełna oskarżeń i ataków na obecny sy­
stem rządowy, m zarazem, nawoływali delegaci do 
atfedmouacna się celem obalenia rządzącej obecnie 
centralnej władzy. W  iym  też duchu uchwalono 
odpowiednie rezolucje. Nia 10 łun. zapowiedziana 
jest w ielką deui^wtracga robotnicza- chłopska w  
iwsiązku z  obecną sytuacją w  Rzeczypospolitej.

Zreorganizowane stow. żyd. akademików „Ma- 
kabea" zwolna się rozwija i jako takie zaczyna 
fcra i  żywszy rndartał życiu sipołeoznem i narodo- 
wetn. Pod znakiem właśnie tejże reorganizacji sta­
le  ostatnie Walne Zebranie, onegdaj odbyte przy 
iLdaiykii ud dalb cdousków. Po wyozerpiijącem spra 
wozdanru z działalności wydziału za ubiegły o- 
kres przea&tawionein przez przewodniczącego 
Mgia Reiki«a i kiasowem sprawozdaniu Mgra 
iTOaChspressa udzielono ustępują< ym władiautn vo- 
fcutn ufności. P# łom nastąpiły wybory nowych 
władz w kbói yefa po iownie wybrano jednogłośną 
UuJw.Talą daiwtiy wylzńał z następującym rozdzia­
łem funkcyj: Mgr. heich, p.zewodn.iozący; Grun- 
span, wiceprzewodniczący; Keller, sekretarz; Mgr. 
iWschspress, skarbnik i Liubasch, bibliotekarz. Do 
ktomisji rewizyjnej weszli z jednogłośnego wybo­
ru pp. Umgarćwna., A. W  tintraub i Rinde.

Istniejąca od 2 lat 'Organizacja siońskięj młodzie - 
iły „Agudat- Hamoar- Haiwri*1 rozw ija się coraz 
lepiej, a ostatnio po połączeniu się z  org. „Haszo- 
tner-Halahoi “  Cniągiięła pokaźną (jak ca Rzeszów ) 
Rość 130 członków. Onegdaj odbyło się uroczyste 
przyjęcie do tej organizacji gi upy najmłodszych 
tzw. trzeciego gdudu. Ubiegłego znów tygodnia 
baw ił w  Rzeszowie kierownik egzekutywy „Agu ­
dat- Hanoar- Haiwri** Dr J Orenstein z Krako­
wa, który na specjołnem posiedzeniu kom lok. 
erg. sjońskiej referował o  spra w ad i młodzieży. 
Obecnie jest też aktualna sprawa powołania do 
życia komitetu rcdzacieiNuogo złożonego z ro ­
dziców członków org. „Agudat- Hanoar"

Rad

List z Oświęcimia
Brak zainteresowania dla uajży wotuiejazych pro 

blemów gminnych, przyczynia się do tego, że ka- 
hał mie odbył już od kilku miesięcy posiedzenia. 
Radni sjonislyczni powinni zainicjować zwołanie 
posiedzenia i pouczyć p prezesa Rady o  obow iąz­
ku załatwienia podań, które przez długie miesiące 
Zalegają w  sekretariacie kahalnym.

Onegdaj odbyło się doi ocz..ie zebranie org. Hii- 
tachduitu. Zebranie zagaił w  języku hebrajskim 
prezes p. J. Konnheimer, podnosząc zasługi ustę­
pującego Zarządu. Po sprawozdaniu skarbnika i 
sekretarza przystąpiono do wyboru nowego W y ­
działu, w  skład k ler ego wchodzą: p. J. Manmhei-
mer — prezes, S. Schrótter — wiceprezes, M. Wein 
heber — sekretarz, N. Kwadr-.! skarbnik.

Ostatnio gościł u nas i cieszył się w ielkiem po­
wodzeniem 'teatr żydo Ysikd „W ik t" ze znaną artyat 
ką p. Idą Kamińską.

Znany literat polski p. J. Kaden- Bandrowski, 
wygłosił również i u nas odczyt p t  „W ałka o  no­
w ą  kobietę". (Fw .)

Konflikt w wileńskiej gminie 
żydowskiej

Donosiliśmy już, że Agudi.t w  W iln ie postano­
w iła  wystąpić z  gmiiny żydowskiej i stworzyć 
odrębną gminę. Powodem tego kroku jest spór o 
urząd rahina w  W ilnie. Spór, który uM^edinokro- 
tinże w  gminach i ua kresach w  b. Kongresówce 
doprowadzał do przykrjch  zajść i konsekweucyj 
p izybrał w  W iln ie rozm iary niesłychanego skan­
dalu. Aguda wysunęła w  swoim czasie nu stano- 
wisuto rabdna znanego oirtodoLsyjetógo ^gaoma" 
Ojaera Crrodtzieńskiego. W prawdzie Aguda wszy­
stkich swoich rabinów nażywa ggaonami11,  ale 
rabin Ojzer Grodzieński jest naprawdę wybitnym 
tulmukiystą. Sfery postępowe, lcuporządzające 
wickszoćcią w gminie żydowskiej w  Wilnie, w y ­
sunęły kandydaturę znanego przywódcy „Mizra- 
chi“ , senaito, a Rubinsteina, który zdaniem w ięk­
szości może lepiej sprawować urząd rabina i peł­
nić obowiązki reprezentacyjne jakie na rabinie 
takiej gminy' jaką jest W ilno, spoczywają. Sena­
tor Rubinstein jest przy tam znaną i wybitną oso­
bistością w  sferach rahinacicich. Agu4a nie chcia- 
i? nawet słyszeć o objęciu g  dnuści rabina w i­
leńskiego przez senatora Rubinsteina. Ogłaszała 
więc ohydni- paszkwde i oszczerstwa przeciwno 
niemu, sięgnęła do ostatecznego' ś.odka, odwołała 
się do wDJz, zaskarżyła zatwierdzony przez mi­
nistra W. R. i O. P. wybór do Irymunału Ariml- 
nistracyjnego, aie przegrała we wszystkich in­
stancjach. Zdawało się, że terar ustanie w swej 
walce, która nie przysporzyła jej baszeżytu. utoe- 
cnie atoli postanowiła wystąpić z Gmiiny oświad­
czając, że nie może dopuścić do tego, by senator 
Rubinstein był rabinem m Wilna, a Ghaim Ojizi r 
Grodizieńsk i tylko asesorem. Dla przyczyn więc 
personalnych usuwa sie Ągudia z gminy żydow­
skiej i tworzy gminę odrębną oraz odrębne in­
stytucje gminne Jakie form y przybierze w  dal­
szym ciągu ten konflikt —  trudno przewidzieć, 
iguda naipotka naipcwno na niejedną trudność w  

drodze do urzcczywistroieni-a swych separatystycz­
nych tendencyj, ale swo;em postępowaniem .oe- 
bija jedność gmin żydowskich, daje przykład gm i­
nom mniejszym, gdzie takich konfliktów jak w  
W ikpe jest spora ilość, niszczy jedyną prawną 
organizację żydostwa polskiego. Taktyką swa, 
która szkodziła dotąd na ze ynątrz, zaczyna «ako- 
dzać także na wewnątrz.

  o------
EM IGRACJA DO P A L E S T Y N Y

Onegdaj wyjechało z  W arszawy znowu 100 cha- 
lucćw przez Trjest do Palestyny. W  najblizooiym 
u/jasie wyjeżdża do Palestyny 40, a dnia 18 bm. 
200 chaluców.

U L IC A  IM. SZALOM A A  SZA W  SIEDLCACH

Na posiedzeniu komisji kulturalno- ośw iatowej 
magistratu w  Siedlcach omawiano wnioski, doty­
czące zmiany naizw różnych ulic. M. im. rozwa­
żano wniosek znoszony przez dra SctUeicfaera w  
spray ie przemianowania ulicy Tylnej na ul. Sza­
lom a A sza. Po  dłuższej dyskusji komisja wniosek 
ten zaakceptowała.

ZGON S T A N IS ŁA W A  NATANSO H NA
Jak juz wczoraj donieśliśmy, zmarł onegdaj W 

72 roku życia Stanisław Nalansuhn, jeden z mohii- 
kai.ów warszawskiej asymilacji. Był on przywód­
cą asymilatorów warszawskich i -aizem z  prof. 
Diksztajneni pix>wadził upartą walkę przeciwko 
sjani-zmowi. Zajmował ta lże  wybitne stanowiska 
w  rozmaitych żydowskich instytucjach filantropij­
nych i był prezesem fundacji bar. HLrscha W  o- 
statnich latach był zmuszony oczywiście wyco­
fać się z życia żydowskiego. W spółdziałał w  k il­
ku instytucjach polskich.

K APE LU SZE  D LA  SŁU ŻB Y Z  UUŁOWBJ
Do siedziby Pana Prezydenta Rap. na Zamku 

warszawskim zgłosił się niedawno przedstawiciel 
pewnej formy, przynosząc ze sobą po oto z 2b 
sztukami meloników męskich różnych wymiarów. 
W  każdym melonika sterczało piórko powie. Ka­

pelusze odesłano do kancelarji cyw ilnej L a  ta 
oświadczono przedstawicielowi firmy, że nikt m  
zaniku nie zamawiał kapeluszy. Przeprowadzooe 
dochodzenie ujawniło, ze Jo sklepu z  kapelusomni 
niejakiego Goldbcrga w  Warszawzie przy uL Z ło­
tej 17, zgłosiła się znana na bruku wurszawskiw 
z  nanji pośredniczenia, Mar je. Raczyńska i -mó­
wiła dla Zamku ■ 20 kapeluszy. Kupiec, radując 
się z  pozyskania dobrego klijenta, pospieszył się 
z wykonaniem zamówienia.

FENOM ENY ATM OSFERYCZNE W  Z A K o fA r  
NEM.

Onegdaj w nocy, po gwaitcwnej awyzoe tem- 
iperatury, przeszła uad Zaiiiopauem gwattorros Lo- 
rza z błyskawicami, grzmotami i piorunami, z  któ­
rych kilka uderzyło w  szczyt Gubałówki nie w y  
rLądzając j< h.-ak żadnej szdcody. Po  pnaejściu bu­
rzy nastąpiło przejaśnienie i nagłe oziębienie, tak 
żc, wczoraj rano wskazywał termometr 6 stopni 
niżej zera. (XI rana trwa stołeczka pogoda, przy*' 
czem horyzont nie jest prz^słoniony uujmcde^Ub- 
mi chmurami. Przewidywane jest na casais 
szy ocieplenie i sian pogody. (Poł. A. P .)

W EKSEL- TASIEM IEC

Wśród setek tysięcy protestowanych weksli 
znalazł się u jednego z notairjiuszy warszawskich 
zaipaiwdę niezwykły okaiz Weksel posramot aż 54 
żyra i miał długości przeszło metr. Opiewał na 
sumę 2.000 złotych. Prawdziwy dokument jzaoul

SAniOBÓJjSTWO K U PC A  ŻYD G w RKXisAK)

W W arszawie pa>dł znowu ofiarą kryzysu eko­
nomicznego kupiec żyoowski. W  uiesizkaóui przy 
ul. Dzielnej 91 powiesił się 50-letm kupiec Mordc- 
cbaj Lewin. Samobójca osiea ocił żonę i czworo 
dzieci. Mimo natychmiastowej pomocy nie zdoła­
no samobójcy uratować. Lewin był w  swoim cza­
sie zamożnym kupcem, ale ostatnio utracił cały 
majątek, tak, że nie miał z ozego żyć. Groziła mu 
eksmisja z  mieszkania. Pogrzebem zajęto się To­
warzystwo Ostatniej Posługi.

ŻiuBRAk O TR ZYM A Ł W  S rA u K U  M Ił JON 
D OLARÓW

Niezwykły wypauek zdarzył się niedawno w  son 
sulacie amurykańali im w  Warszawie. Konsulat 
wezwał 70-1-etiniego żebraka żydowskiego, Mojże­
sza Fe.ngolda i doniósł mu, że brat jego, zmarły 
w Teksasie, pozostawił majątek w  sumie miljo- 
na dolarów i zapisał go Fein-goldowi. Feingold, 
który żył od dłuż-szego czasu w  nędzy, tak prze­
ją ł się tą wiadomościu, że postradał zmysły. Że­
brak- miłjoner znajduje się w  samai-orjum dla o- 
błąkanych.

W STRZĄSAJĄC A  TRAGEDJA MAŁŻEŃDKA.

W gminie GsLre koło Żywca zdarzyła się one­
gdaj wstrząsająca tragedja małżeńska. Józef Ko­
nior, będąc w  stanie nietrzeźwym zastrzelił swą 
żonę. Przyszła orna po niego do szynko, gdzie ra­
zem w ypili butelkę piwa, poczem Konior wystrze­
lił do żony trzykrotnie z rewolweru. Jeana z  tu l 
ugodziła nieszczęśliwą w  jamę brzmszuę, tok, 2® 
przewieziona do szpitala zuajurła. Koniora roz­
bro ili m irjsccwi chłopi, poczem aresztowała go 
policja. (P o ł A. P.)

SĘD ZIA  OBLĘŻONY PR ZE Z  BAND YTÓ W

Sędzia śledczy sądu okręgowego w  W arszawie 
-p. Tadeusz Czermiński powracał -Łomochadera 
wraz z rodziną z wycieczki oodmitjskiej do 'War­
szawy. Koło miejscowości Błonie wskutek braku 
benzyny samochód się zatrzymał. W  tej chwili nad 
biegło z pobliskiego lasu 8 draLów, którzy zbli­
żyli się do samochodu i chcieli zrew idować znaj­
dujące się w  nim osoby. W ówczas sędzia Casr- 
miński w yją ł rewolwer i zagroził napastnikom, 
że będzie strzelał o  iłe którykolwiek zbliży się do 
samochodu.

Oblężenie przez ban-lytó-w trwato ci. to godziny 
tj aż do ah-wili, gdy zbliżyły się iuue samocho­
dy, powracające tą samą drogą do Wora tuwy. 
Natychmiast po przybyciu do W arszawy P- Czer­
miński zawiadomił o zajściu policję, która zarzą­
dziła obławę, lecz ta nip dała narazie pożądane­
go skutku.

REPERTUAR TEATRÓ W  KRAKOWSKICH. 
KR AK O W SK I T E a TR  z ADOWSKI

Łzwartek: „Namiętność1*.

TE A TR  MIEJSKI W KRAKOW IE
Gzwartek: „Ad\/okat i róże".
Piątek „Adwokat i róże".

TE A T R  RBW JI .,G0NG“  RAJSKA U  
Czwartt k; ,JlollyW'X>d w  Kraikowi*".
Piątek; fctioliywood w  KiJkamt#',
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Bbdiód rcczniey oswobodzenia 
Polski

P. [oiajii-ei spraw wewnętrznych wystosował pi­
sną, do wszystkie!, wojewodów, zawierające zarzą 
•’;ye Iqi aby zbliżająca się rocznica oswo-bodi cni a 
państwa polskiego 11 Listopada obcohdzona była w 
r. h. yrŁóz władne i organy administracji ogółaiej w 
x«m.“ cłi praktyki, ustalonej do roku 1927 włącznie, 
aiDOwiem rocznica 10-lecia Odrodzenia Polski, ob- 
ouodzoiu, i l  listupacta 1928 r., miała wyjątkowy cha 
tak. er.

*  *  *

W  poniedziałek, 11 ban. w  11—tą roczatirę odizyska 
ma nleipocPestości Polski, urzędy państwowe będą 
oteozynine przez cały dzień.

• • •

Egzamin dla techników dentystycznych rozpocznie 
się w  k. akowsk.m Urzędzie wojewódzkim zamiast 
U -go, w  dniu 12-ty n ban.

XI. Konferencja S olistów  zach. 
Małopolski i Śląska odroczona
Egzekutywa Organizacji Sjońskiej dla zach. j 

Małopolski i Śląska w  Krakowie komunikuje, 
że termin Zjazdu tejże organizacji, ustalcny 
początkowo na dzień 17 bm., został odroczony. 
Ostateczny termin Zjazdu nie został dotych­
czas ustalony, W  dniach najbliższych po po­
wzięciu decyzji w tej sprawie —  Egzekutywa 
poda termin Zjazdu Komitetom Lokalnym do 
wiadomości.

Akcja na rzecz Sanatorium 
Żydowskiego w Zakopanem

7 Centralnego Komitetu Propagandy dla budowy 
Sanatorium dla ubogich Żydów w  Zakopanem komu 
niklują nam, że na podstawie uchwały z 15 ub. m. 
wydelegowaną zostanie w  najbMsffiyeh dniach przed 
stiwicieMłi Komitetu do poszczególnych miast Za 
chodmiej Małopolski i Zagłębia Dąbrowskiego, celem 
przeprowadzenia jednorazowych zbiórek pienięż­
nych na fundusz budowy Sanatorium. Mężowie za­
ufania w poszczególnych miejscowościach proszeni 
są o energiczne przygotowanie akcji i dołożenie 
wszelkich ytarań, aby akcja odniosła pozytywny re 
zuha-t.

Ruch naturalny ludności 
w II. kwartale br.

CUówny Urząd Statystyczny opublikował w  ze­
szycie 21 „Wiadomości Statystycznych" dane tym­
czasowe u rucha j jinuirataym ludności w  IŁ kwartale.

Oigóletn w  II. krwa/rt ale 1929 r. małżeństw zawar 
to 69.021 (co wynosi w  stosunku rocznym 9,1 mał­
żeństw na 1000 ludności), urodzeń 253.346 (33,3 ua 
10U) ludności), zgonów 121.327 (15.9 ma luOO ludno­
ści); przyrost naturalny ludności wy nosi 132.019 
(17,4 na 1000 ludności).

Liczba małż* ńssw zawanyon uległa znacznej 
zwyżce (o 7.i proc.) w  porównaniu z II. kwartałem 
1928 r.) Zwyżka ta w zupełności kompi osu-je pcwiei 
spadek (;> 3,6 proc.), który miał miejsce w  I. kwarta 
le tspowodowany wcześniejsrem rozpoczęciem po­
stu u Tzyn’skich katolików) tak. iż całe pierwsze 
półrocze 1929 r. w porównaniu do r. 1728 zamyka sie 
ogólną nadw yżka (o  2,0 proc).

Liczba urodzeń wzrosła w porównaniu z odpowie 
diłim kwartałem 1928 r. (o 3,7 proc.) i to dość ró 
wmomieruie na całym obszarze Państwa.
'  Liczba zgonów, która gwałtownie wzrosła w  1. 
kwartale t . r„ obecnie spadła do poziomu normalne 
go, wykazując nawet pewną zniżkę w  porównaniu 
do II. kwartału 1928 r. (o około 2,0 próc.).

Przyrost naturalny wzrósł o 9,4 proc.
Wielki i gwałtowny wzrost śmiertelności w  L 

lew anta te 1929 r. obserwowany w  Polsce nie był zja 
wiskiecn miejscowem 1 odosobi ionem, gdyż wystąpi! 
i to nlek edj w  sposób nawet ostrzejszy na całym 
obszarze Europy,

Fatalny wybuch benzyny 
na ul. Józefa 

Trzy osoby poparzone
Wczoraj przed gedz. 8 rano zawezwana została 

straż pożarna na ud. Józefa 1. 13, gdzie w piwnicy 
tegoż domu nasiąpil wybuch, spowodowany przez 
nieostrożne o-bchouze-nii-e się ze świecą przy nalewa-

Dnia 12 b. m.

W

Czy masz już oubiomik?

niiu benzyny da klaszki przez jednego z lokatorów 
kam1 enicy W  czasie wybuchu aoznał ciężkich popa­
rzeń na twarzy, nogach i rękach, Seltg Uinger (lat 
40) szklarz, zam. przy ul. Pańskiej 1 9, który przy­
był do mi-esJkania Szymona Piaseckiego i  udał się z 
nim do piwnicy. Lżejszego popar-enia dozwala I-tja 
P ijp rz (łat 18) służąca, a to na twarzy ,rjce i czę­
ściowo na pie,Stach. Nadto zaczadziła się i  straciła 
przytomti iść Zofja P  chota (lat 42), Siłużąca, która 
w  krytycznym czasie t*laia sie do piwnicy po wę­
giel.

R p a rzo fte osoby zawezwane pogotowie >ahukir 
w e przewiczło do szpitala św. Łazarza. — Docho 
dzani-a w kierunku ustalenia przyczyny wybuchu pro 
wadizi IV. konnilsanjat .policji.

 o ——

— JUTRZEJSZY NUMER „NOWEGO DZIEN­
N IKA* i ikaiże się w  objętości 16 stron druku.

 O------

— Z OGNISKA PR AC Y . Na posiedzeniu W y­
działu Stów. ..Ognisko Pracy‘ ‘ złożyła spra-wozda- 
nie z dmiałalnoćvi Wyd-ńiału wiceprezesowa W y­
działu p. Henrykowa Franklowa, w  szczególności 
z kolomji wakacyjnych w  Poroninie, na które w  
tym roku wysłało Stowarzyszenie 53 dziewcząt. 
W  myśl ustawy z  roku 1923 dokonano wyboru Ra-

śpiewa uuia 12 b. ns. 
# RAOJO"

To rozkosz dla posia 
daczy odbiorników:

dy opiekuńczej, w  skład której powołani zostali 
pp. dr. Rudolf Bereś, dr. Henrytk Biegeleisen, p. 
Henrykowa ,F rcoLłowa, dr. josefert, dr. Rafał 
Laudiaiu i  inż. Stendig. Następnie wybrano Wy- 
d i taft Stowarzyszenia w  dotychczasowym składzie.

— O BNIŻENIE  CENY CH. EBA Magistrat po­
daje do wiadomości, ze stosownie do opinji ko­
misji do badania cen oraz za zgodą obu c< chów 
piekarzy oŁmżono miimo zwyżki cen mąki cenę 
maksymalną chieba żytniego jasnego z 45 groszy 
na 44 gr. Nowa cena ohleba obowiązują, a tak w  
sklepach piekarnianych jaik i spożywczych wcho­
dź' w  życie z dniem 7 mm.

— RUCH JED NO KIERUNKO W Y N A  UL. P I- 
JARSKIBJ. Magistrat wydał ostatnio rozporządzę 
i ie  o  wprowadzer oi jednokierunkowego ruchu 
kołowego na odcinku ul. Pijiarsiciej pomiędzy uł 
F iot-jańsfcą a ul. Szpitalną w kierunku ul. Szpital­
nej i na Ódfcinku ul. P ijarskiej pomiędzy ul. Sław­
kowską, a ul. Reformacką w  fcuerunku ul. Hefor 
maekiej.

—  i i  W IERZ Sf M E C  W  PA R K U  MIEJSKIM W  
LE S IE  W OLSKIM  założony ze skromnych począt­
ków dzięki licznym darom i  wytrwałej pracy kie­
rownika zarządu parku inż. Wobra stale wzrasta 
w  liczbę okazów. W  tśpcu br. w  którym to mie­
siącu udostępniono zw ierzyn ’ ec dla zwiedzającej 
publiczności, liczył on jmż ókolo 150 okazów, ze-

RADJO

Cała kolska 
przy g ośn'2„cH PHILIPSA

fitanych w samym zwierzyńcu i bażantarni. — W 
ostatnich miesiącach otrzym ił zw ierzyniec nuwe 
liezre i piękne dary. Prezydent Rzpttej przesłał 
dle zwierzyńca niękny okaz jednorocznego jeleń-a 
ze Spały. Ponadto od innych ofiarodawców otrzy- 
q »q o i 3 wilki poleskie, odyńea, bor.uk Jelenia,

 1 ,y 2 Li_y korpatklc, susły, chomiki, króliki
dzikie, świnki moi akie, w iew iórk1 itd., z  ptaków:
2 czarne bociany, kilka pięknych okazów orłów  
i jastrzębi i  im. Założenie Zwierzyńca w  Parku 
Wolskim daje możliwość jego dalsze! rozL,. rw y  
nawet do bardzo poważipych rozmiarów. Spodzie­
wał' się należy, że lictzou o fia , odawców stałe bę­
dzie się zwiększać, a zwierzywóec w  Parku W o l­
skim wkrótce zapełni się pięknymi okazami i bę­
dzie mógł spełniać z  pożybkuom swoje zadanie.

— S T A Ł Y  DY AUR W Y D Z IA Ł U  Ś l ED.ZKGO. 
Wskutek reiuuUkU w  budynku- Wydziału śledczego 
pclicji Lrakow-kiej przy ai. KaiDoaiozijj 1. 24 zrrre 
n-ony został te lefon stałego dyżuru na 'Nr. 3236 aż 
do odwołania.

— ZABÓJSTW O I  ŚM IERTELN Y W Y PA D E K  
W  Ja W ORz NIE . w  nocy z  1 na 2 bm. aa podwó­
rzu restauracji Salwińskicgo w  Jaworznie po>vr. 
Chizaaiów w  czasie bójki, uderzony został bok­
serem w  głowę Józef Knapd- (lat 36) przez W ła­
dysława Buszka z  Jaworzna. Wskutek uderzenia 
K iap ik  zmarł onia 5 Lso, o  godz. 9-tej rano w  sizpi 
talu w  Jaworznie.

Dnia 4 bm. na kopalni „Józef P iłsudski1 w Ja­
worznie pow . Chi z ł ó w  przy budowie upadło aa 
Jana Roja (lat 20) drzewo, które potłukło ma 
nogi i  głowę talk, że tien wskutek wtstrząśnienia 
mózgu zmarł tęgo kluc . dnia W szpitalu w  Ja­
worznie. DooLwdzeaia w  Inka.

—  PO D P A LE N IE . Ooegda-jszej mocy spłonęła 
stoloła oraz tegoroczne płuny i narzędaia gospo­
d a r z e  Jadwigi (iimefc w  Nowej Wsa Szlacheokiej 
pow. Ka-aków. Szkoda wynosi 3.00J żt, stodoła by­
ła ubezipieczoic^ w  T. U. W w  Krakow ie na 
Lwotę 9u0 zł Aa/Lodzi siLie prawoopodó- 
bieństwO la, o któr- pudeji-s un-y jest Fraa
ciszek Hyla z  N ow ej W si, ótćry czyuu dopuścić 
się miał z  zemsty ua tK  ..^orów majątkowych. 
Itodejr ’any zbiegł. Policja. 2*arządzua za niiu po­
szukiwania.

— TAJEM NICZE ZAG IN IĘ C IA . BoBcki Wżady- 
sluw zam. przy ul. LenartoAkaaa 1. ID zgsosił d * 
policji, że dnia 30 ub. m. w ydalił stę a d u m  
jego s-iryj Józef Balicki z  _ttnŁarem wyjeadn po­
za Kraków  i  do tej pory do ^otnu nie powrooiL 
Opis osoby: lat 66, b. dzóerhawca dóur i  w łaści­
ciel pi-zed-iębiorstwa spedycyjnego, warowi średni 
tegi, łysy, wąs szpakowaty, strzyżony po asłgiel* 
sku, twarz pociąga, ubrany w  czarną m m i& ę  
oraz cz omy kapelusz.

Dnia 6 lun. doniesiono do podłej, faradocnnfcK& 
że dnia 28 ub. m. wyjechał z  gość tó  z  K ra b ow i 
w  ł  ierunku Lw ow a  taksówką Nr. 2 »  Nr. rej. Er. 
5299 szofer Staustaw  SobatowicZ, zafeo. przy aŁ 
Aft zowieckiej 136 i  w  te } poa j  uifc poa*ócfl 9- 
pn s szofera Sabatowicza: Jot około 26, wzrost Śre­
dni Dłoodyn, ubrany w  otora-ue kokuru jasno- tn a l 
Zuwego i kurtkę dkór^aną. Opós wite*: matrtńa Bs- 
sct, kolor granatowy, frrto cytlourowy ha yto-> - 
muzyna. W  razie wtanomcdci n ueey dondeść w y ­
działow i śledczemu przy uł. Kanonficzetf.

—  I  JĘCIE SZAJKI W Ł A M Y W A C Z Y  Orgnnet 
polu ji krakowskiej aresalowady nwebeapuieca ią 
-czajkę wtamywao/y mieszkaniowych w  osobach 
Antoniogo Moskalttka (łai 20), TadeuStei &*ełąćh i 
(lat 21) 1 Antoniego SłaMkia (fet 28). D op tód ii 
się oni włamania do sicłanliu ftPer Ewodim L d n  
w  Rynku CS. 1. 15 w  Krakowie, skifd 9kiWdBł 
jf  inoif irtro męskie i 3 damskie, dalej do Jónedti 
I.ehrfelda przv ul Zielonej 6, atcąd sferad® b*żo 
te iję  na około 5000 zł, oraa du Knawoi-ego Słodkie 
v  iczia przy ul. Długiej 50, >.kąd skrnlU 1 fnfco 
n-ęskie i srebro stołowe łącznej wartości ponad 
1CO0 zł. U przyhzymuiiycłi zokwesr^onu-wano na­
rzędzia do dokonywania włamań oraz futra, któ­
re zostały przez poszuoudowanyćh roopoemane. 
Nadto zakwestłouowano kni-ike skórzaną, ttorania 
nięskie, koOTjule. rekawirzkii sKÓrkowa estłpkę 
sioferską, portfele skórkowe, zegarki srebrne 1 
łafteuszki i-odcn-zafnogo pochodzenia. Rzeczy t# 
n.ogn poszkodowani rozpoznać w  wydziału śled­
czym policji w  godzinach od 10— 12.

— OSZUŚCI . ZŁO D ZIEJE POD KLUCZEM. 
F raś Adam (lat 35) murarz, ziam. przy ul. Celnej 
0 aresztowany został za oszustwa, r-oipełniione 
p izez sprzedawanie metalowych merściołików zta 
złote. —  Laskowski Karol (lat 29) aresztowany 
został za oszustwo przez sprzedawanie pakunku 
z zawartością starych szmat zamiast nibrinia. — 
Rfdnarz Józef (la ł 29) aresztowany został za kra­
dzież konia z wozom wartości 1400 zł, z zamknię­
tej stajni na szkodę Majera Kónn-gsberga — Sul- 
kmycki Albin Hat 18) aresztowany został za kra­
dzież torebki z kwotą 20 zł ua szkodę F-ncsty 
Lirbeskind, zam. przy ul. Krakowskiej 1. 35.

 o—
— U BE ZPIE C ZE N IA  z korzyściami dla Ż. F  N 

przyjmuje i  udziela wszelkich wyjaśnień p. Joa­
chim Neiger, w  Towarzystw ie Ubezpieczeń ..Fe­
niks", przy ul. Gertrudy 8, tel« fon 273 i 8S18.
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K ata? w Brodach odzyskał Jo io iięK  a ro;a

Niedawno zakończył się długoletni proces 
między polską Komisją likwidacyjną a rządem 
austriackim o „koronę Karola", tj. o nader ko­
sztowną ozdobę Tory. Proces ten ma Jaleką 
już przeszłość. Było to w  roku 1916. General 
Bohn.-Ermolh był komendantem drugiej armji 
austriackiej. Komendantem miasfa w  Brodach 
był pałKownik huzarów Kunders raber. Komen­
dantem placu był wysoki arystokrata, ą jego 
żona, by Ja wychowawczyni następcy tronu a 
późniejszego cesarza Karola, , prowadziła szpii- 
tul wojskowy w  Broaach. Pewnego dnia zjawił 
s;n' w kancelarii kaha{u w Brodach żełnierż i 
poprosił sekretarza kahału Holzsagęra, by udał 
się ac cezkającycn na dbie oficerów. Holzsager 
dowiedział się, że tego samego dnia przybyć 
ma . do Brodów następca tronu arc*książę Ka­
ro), na cześć irtorcgo ma się urządzić w  „Soko­
le," uruczyste przyjęcie. Komitet znajduje się 
w wielkim kłopocie, w jaki sposób ozdobić sa­
lę, a ponieważ synagoga w Brodacn ma duzo 
cennych przedmiotów ze szlachetnych metali 
oraz rozma:te dywany i zasłony, przetu proszą 
oficerowie o wypożyczenia niektorycn z tycn 
przedmiotów dla ozdobienia sal’. Holzsager 
zgodził się na to i zaprowadził oficerów do sy- 
ftagoi, która nyła prawe zupełnie zniszczona 
Sekretarz wyjaśnił, że gmina żydowska w  Bro 
iłach, obawiając się inwazji kozaków, pochowa 
*a pod pomogę synagogi wszystkie drogocenne 
przedmioty. 1 rzeczywiście ■wyjął ze schowka 
kaletkę, w której znajdowały się piękne koro- 
By rooŁłow „raz inne bardzo stare i misternie 
Kropione przedmioty. Chodziło tylko o to, by  

ioty te, które oficerowie wybrali dlapoedroic

ozdobienia sali „Sokoła1, przewieźć w  sposób 
dyskretny do „Sokola". Holzsager" wpadł na 
pomysł, by załadować te rzeczy na katafalk, 
pokryć katafalk czarnem sumem i w  ten spo- 
sóo odesłać rzeczy ao „Sokoła".

Tego samego wieczcra odbyło się przyjęcie 
następcy tronu. Po bankiecie oaLył arcyksiążę 
Karol „cercie", a m. in. wypytywał się przed­
stawicieli gramy żydowskiej, czy Żydz: z po 
wpdu inwazji Rosjan duże ponieśli szkody, a 
dowiedziawszy się, że szkody są bardzo duze, 
przyrzekł interwencję w Wiedniu, by szkody 
te zostały wynagrodzone. Następca tronu sta­
nął później przed koroną roJałów nie mogąc 
wyjsc z podziwm nad jej pięknem. Wreszcie 
zadecydował, że należy tę koronę przewieźć 
do muzeum iiarodowego we Wieamu, co się też 
stało. W  r. iy±6 rozpoczęły się między Polską 
a Austrią rokowania w  sprawie wydania dzieł 
sztuki wywiezionych z Polski. W  prasie pol­
skiej pojawił się artykuł reKtom krakowskiej 
Akademji Sztuk Pięknych, hf. Mycielskiego o 
znajdującej się we wieJeńskitm muzeum na- 
dwornem kokonie rodałów ze sjmagogi w Bro­
dach. Wówczas kahał w  Brodach zwrócił się 
do komisji likwidacyjnej z prośbą o odzyska­
nie tego drogocennego przedmiotu. Komisja li­
kwidacyjna zażądała, by teahał w  Brodach po­
niósł sam koszta trausportu oraz ewentualne 
ryzyko, a chodziło o wielką sumę, na którą ko 
rana została ubezpieczona. Żyjący w  Berlinie 
bugaty obywatel żydowski z Brodów wziął ten 
obowL-.ek na s:eDit,. tak, że gjruna żydowska 

Brodach mogła z powrotem odtyskać ftw. 
„koronę Karola".

Z „Gor gu I *

Znowu wielka dyskusja palestyńska
w parfeaffleucie bryty jskim

j  u. Ł  11. ŻAT Na dzjyejsizem posia­
łaby Gm&n zańiteTp«Ior* a ł  pcoeł, kapitan 

F * w  AUciDuttaldi, ile okrętów wojennych w y  
stano no Patesfyny podczas ostatnich zajść.

W  wdpcwiedfcj zfeizuiaazył pierwszy lord ad- 
jomaucp, że dila trazywócema sppikoju w kraju 
wysłano do PaJw ityry jeden krążow nik i dwa 
łwMueitttikii. Pozostały one na -wodach palestyń- 
wftar przez 2— 3 tjcodtrL L>Oecnde angielskie o  
1 rętty wizytują ac pew ien czas wybrzeża pale­
styńskie, Ostatnio -wysłany został w  tym celu 
do  Jaify okręt woiemny ^Ramilies".

Dalsze pytanie do rządiu zgłosił pułk, Kenm 
wortihyi Który ząi-nitorpelował iłu Żydów i iłu 
Araków przebywa obecnie w  areszcie.

W  cdipowtiędjzłi, na to pytanie oświadczył pod­
sekretarz stanu w  miniiistarshidę kolonu Wiliam 
Łubu, źe w sprawie tej zwrócił się do WysoKis 
kó Komisarza Palestyny.

Na pyianie posła kaphanna Bennetu, oświad- 
cżył w  dalszym ciągu LnJbhTże na specjalne wy

datki dila utrzymania wojsk angielskich w Pa 
lestynie p< dczas ostatnich rozruchów przesiano 
do Jćriuioihiiy kwotę. 2900 funtów Sumę te po 
kryje rząd palestyński.

Wreszcie izainterpelował ministra kolonij po 
sei lont James Rotshild, ozy urząd kolonij o- 
trzymał protest pewnej Hczby WMldanyeii bry­
tyjskich W Palestynie przeciwko narp jzeniu ich 
praw konstytucyjnych. Zweiniu.no ich mianowi­
cie ze specjalnej służby tylko dlatego, że są Ży 
darni. Nadto zapytuje pooel Rotsnud co zamie­
rza mini tor koterii j uczynić w  tej sprawie.

W  odpowiedzi cazmaczył Luron, że w  sprawie 
otrzymanego paotestu żadna specjah.a akcja 
nie jest potrzebna, gdyż sprawą tą zajął się już 
rząd palestyński i ministerstwo kofomj.

Na zapytano post.- -Sinclaira oświadczył da­
lej Lunn, że niewiadomo miu. ozy wspomniani 
obywatele brytyjscy w  Palestynie zostali zdy 
inisijonowaaii,

MacBonald sH coj sprawozdanie królowi
Wielki sukces prenijera w oarlcmencie

L o n d y n -  6. 11. (A W ) Piemj&r MacDunaiŁd 
został przyjęły na- audiencji u króla, któremu 
złożył ó^czególowe sprawozdanie ze swego po 
bytu w  Stanach Zjedinoozonyth i Kanadzie, Na­
stępnie MaoDonaJd wystąpił z- pcdobnem spra­
wozdaniem w  izbie Crnim,, przy czerń sirwiei dziŁ 
iż udając Się do Ai-torykl, riie miał gnfuwych 
pilonów ( orozumlenia żo Stanami Ziedn-jczone- 
mi. Za’ główny sukces rozmów, wrszyngtoń: 
skich Maclidnald uMażą z-wołauje konferencji 5 
m icarstw w sprawie rozbrojenia na morzu o- 
raz osiągnięcie pou ..zumienia w toj sprawie 
mię: zy Stanami ZjetHutczonenii a Wielką Bry  
tanją* Oświad czernie MaoTonalds- -zostało ptEy 
jęte w Izbie bdrdiz«0 przychylnie i jak twierdze, 
w  kolach .parlamentarnych autorytet MacDo 
■aida jeszcze zyskał na sile.

Wielka deoata c Indiach 
vr izbic girin

L o n d y n -  ó. 11,. PAT. Zabiteresawanie dila 
juitrzejiszych narad izby gmtij nad oprawami- to 
dyjskłani- osłabło wobec wsizeHotego praw dopo 
debieustwa zmLnęcia przesdcnta podtycznegO. 
któirego spodziewa no się w  orzebiegu wczoraj 
szych narad nad tą samą sprawą w  iztre tor- 
dów- Zajjewmieiada: -zjożone.. wczoraj przez lpr- 

■ da P^jmcora, żę ośwdadczenfce wicekróla Indyj 
lorda Ir.ydna nie zapowiada żii,iian w dotych- 
czaśow-ej poiityce indyjskiej rządu brytyjskie­
go, jak utrzymują, w  kułuarach, oczyścić atmoi 
sferę. Uważają $a mało piawdopodobne, aby w 
naradach -jutrzejszych iżby gmin wzięli udział 
członkowie komisji statutowej i przewodniczą-'' 
cy tej komisji sir Job Simon.

Nowy program „Gongu" stoi pod .makiem „Holly­
wood w  Krakowie . 1 ymuł bardzo czumay, ale nie 
trzeba s.e przestraszyć, bo tytuły są od tego, by nie 
kryły się z treścią, a tyliko pobudzały fanta25ję. Sam 
p-rjgr-am jest w/jŁwdJ c znacznie Skromniejszy, m  
za to faktycznie jeden z lepszych programów o U c  
nego sez miu. I tym razem roprawdg część cooreo 
graficzua jest bardzo mizerna, ale przjywyktUm,, 
juiż do tego,, że chorcugrafia jest w  „Gontu" i w  i 
na. Z wyjąitł.iem rozumie się bardzo mJtych Gooi- 
giątok", które pozbawione baletmlbiŁc. same sobiw 
ułożyły tańce, >ak „Zbuntowane Googiąitka" 1 ^ er-- 
trcslkie uongiątfca". Bardzo dobrym numerem oceo 
nego programu^ jeśli chodzr jeszcze o ch om **JŁęr 
test „Zaira" —  słowa dyr .Jastrzębca, wykon anto 
p. fcóżyńskiej. Resiztę stanowią skecze, które ryitt 

-razem byiy mądizejsze i  nie takie długie. DBA/ 
tftónf. w  £y,ćh sk,eczacb odniosła była art ystka „B e  
gs"tieU‘- p. Miedzuńska, której oztetaie sjUcunooman 
Panowie R„słan. Halsiki i Rrisbi. Na seczegótoąj 
wzmiankę zasługuje finał „Bujać to <ny, a nte nas** 
we wykonaniu p. MJiedziftpkitj 3 p. Hałskiago ~r*z 
całego zespołu. >■

Druga część programu nula Im przynieść wfatoiwto- 
„HoIIywocd w  KraHwwic"; oużo nam obiecano, »  
mianowicie: fiikno.wdnie skeczu, konkurs fotogenicz- 
uości, filmowanie pufoltrzmości, ale niewiele nam z \s 
go dano. Reżyser p. Aimrea Koran ka mial zresztą 
najlepszą v clę. ale puLłiczuiość <iie dopisała. Nles^u 
diziajikę sprawiła ityllku maleńka tancerka Danusia 
Danung, <J!a której Lampy Jupitera nie stanowią ża1 
dlnej nrlespodziai.ki, aJibowiiem śmiało i zdecydowa­
nie tańczyła. Miusizę leszcce zaznaczyć, że na pre­
mierze me byłem, a obecno sprawozdanie piszę po 
kilku dniach.

Zapowiadaczem, bardzo żywym ; „utrzymującym 
koniakt z publ-czin^śoią", jesit ulubieniec ptri tzw, 
pięknej, p. LasKowisKl MoassL

—-— o -

z  e k r a n u .

dnia na d ł i « r t “
(Kino teatry „Ucłecba" 1 „W anda").

Zapomnijcie przedewszysaiklem o doskonałe! powie 
ści Goetla, która w  literaturze potekei najeży bez- 
sprzecziitW do bardzo ciekawych eksperymentów. 
Dla ekranu wykroloiiiu z tej powieści tyllfco Jeden epi 
zod, a wyrzucono cały bagaż psychologiczny. Do­
brze się stało, albowiem sitworzono dzieło, przypo­
minające swym uikładem „Powrót z niewoH" Leo­
narda Franłka. Już to samo, że mimowoli narzuca 
się nam .rtn znany obraz niemieckiej produkcji dO' 
porówatasiua, świadczy o dużych artystycznych waJo 
rach pclskicgo fńimu, którego twórcą jest reżyser - 
i.eites. Mc-żua też śmiało uznać film „Z duła na 
dzień" za jeden z lepszych obrazów poLikiej. twór., 
ezośc-i ki nęm a to gr a f iczi. ej. Z artystów wysuwa się 
na pierwszy plan p. Adam Brodisz. odkryty patzez 
I.eitesa. Artysta ten napew.uo zdobędzie bardzo sH 
ną-pozycję w naszym młodym fjjir.e, a Ho wie. czy. 
me perw e go nam zagranica. Brodisz ma doskoną 
le warunki 'Zewnętrzne, a jego kumsizt aktorsikJ lesl 
mocny i solidny. Z kobiet zwiraca uwagę p. Irena 
Gawęcka, jako Mantsaa i doskonała p, Gorczyńska, 
j’akc wiejska krasawica i kochanka is,prawnika. Film 
obfituje aj esztą w  prześliczne pejsaże i doskonałe e- 
piizod.y. Moassl.

Konferencja prasowa w Egze­
kutywie sjońskiej

L o n d y n .  6, 11. ŻA T. Dzaś odbyła się w  lo 
kąlu Egzckuitywj' Sjońsikiej kointępercia praso­
wa. r«bszępny. referat poldtyczmy wygłosit czło 
nek Egzekutywy prof. Brodeteka, który zaLtotnu 
tiLkował, że w  poniedziałek 11 bm. odbędzie się 
posądzanie ko-m-aetu politycznego Agencji Ży- 
dówiskiie-j z udziałem pref. Weizmanina. Na po- 
isiedzeihiiu tern rozipati zony hvdzie cały szereg 
akitóia Inych spraw w  Palestynie.

4 z a b ‘tyc .V  g ciężko rauuych 
podczas walki byków

M a d r y t .  6. 11. (A W ) Podczas popularnego 
Widowiska waiki byków ciężka rąnry byk u- 
tzłjudził ogrodzenie, dzielące arenę od publicz 
mości. Wśród puibitoaności wybuchła panika. 
Byk zabił 4 widzów, 8 osub jest ciężko ran­
nych.

W i e d e ń ,  6 11. PAT. Wczoraj zmarł tutaj 
w 93 życia gen. Antoni Galgotzy były komen­
dant korpusa przemyskiego w  latach od 1891 
rlo 100S
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Ka uniwersytecie wiedeńskim
leszcze tiiema srrkciu

W l » d e ń .  6. 11. PAT. Przed uniwersytetem 
powtórzyli się dzisiaj ponowne starcia pomię­
dzy poszczególnemu grupami studentów. Policja 
poczyniła aresztowania, przywracając spokój. 
Grupa studentów nacjonalistycznych, która usi 
fowała w targnąć do ratusza, została przez poli 
c]ę odparta. Uroczystość inauguracji nowego re
która miała przebieg zupełnie spokojny.
> • * *

. W i e d e ń ,  6. 11. PAT. O zajściach na uni­
w ersy te c ie  donoszą dzienniki popołudniowe: 
Podczas uroczystości inauguracyjnej na uni­

wersytecie wiedeńskim wygłosił nowy rektor 
prof. Gleispach wykład o „Istocie i celach ka­
ry *. Pod koniec wykładu upomniał prelegent 
młodzież, by pamiętała o historycznej misji Au 
strji. Uniwersytet wiedeński jest najbardziej na 
wschód wysuniętą placówką kultury j obycza­
jów niemieckich. Pracujemy dla narodu nie­
mieckiego, a gdy znikną granice pańsiwowe, 
wówczas otrzymamy zasłużoną nagrodę. Stu­
denci socjalistyczni i demokratyczni postanowi 
li ze względu na wypadki ostatnich dni nie 
wzdąć domomstracyjnie udziału w  inauguracji.

Większość parlamentarna w Aostrji -
w stałym kontakcie z Heimwebrą

W i e d e ń .  6. 11. PAT- -,Neue Frede Presse" 
idenosi. że wczoraj odbyła się konferencja mię­
dzy stroamdotwanm większości parlamentarnej, 
u przedstawicielami Heimwehry. Przywódca 
hedmweha-y Pfrimer domagał się rychłego zała 
twie-nia reformy konstytucji- Heimwehra n e mo 
że dopuścić do rozwadniania postanowień pro­
jektu rządowego. Przedstawiciele stronnictw 
większości oświadczyli na to, że tak wielkie­
go i ważnego dzieła nie można załatwić z dnia 
na d-zień. Następnie omówiono zajścia w Stocke 
rau. W  końcu postanowiono: że utrzymywany 
będzie stały kontakt między Heimwehrą a wię 
kszością parlamentarna i że w niedługim cza

sie zwołana będzie ponowna konferencja- 
rNeoię Freie Presse** twierdzi, że obrady sub 

komitetu w sprawie ieformy konstytucji wyka 
zały pc vv jen postęp, gdyż w kilku kwestjach 
spornych udało się osiągnąć porozumienie mię 
dzy większością a opozycją. Jutro ma su-bko- 
mitet obradować nad kwestią wiedeńską „Wie 
ner Allg. Ztg.“ twierdzi, ze kanclerz Schober 
miał z naciskiem oświadczyć, że stoi na grun­
cie legat-ym i że gotów jest ustąpić gdyby sta 
nowisko to nie spotkało się z uznaniem więk­
szości parlamentarnej.

Czy wolne zabić nie ulecza Inie d iorą  osobę?
Wyrok uwalniatący w sprawie Ryszarda Ccrbetta

sędziowie
(-si) Onegdaj sąd w  Nicei ukończył proces* prze­

ciwko Ryszardowi Corbettowd, o której to sprawie 
już swego czasu obszernie pisaliśmy.

Ryszard Ccrbett zastrzelił — jak Czytelnicy sobie 
zapewne przypominają — swą matkę, by zaoszczę­
dzić jej straszliwych mąk, wynikłych wskutek nie-ule 
czatoej chcioby raka. Nieszczęśliwa kobieta prosiła 
sama swych lekarzy, by jej zaordynowali śmięrcio- 
nośm* iniekcję. (idy lekarze odmówili, poprosiła swe 
»o  syna — o śmierć. CorbeM po ciężkiej walce ze 
sobą doszedł do przekonania, że nie może swej mat 
ce odimóv-ić dobrodziejstwa śmierci, przedtem jed­
nak udał s.e d-0 trzech powag lekarskich z prośbą o 
wystawi en u zaświadczenia. że jego matka jest nie 
uleczalnie chora. W ystarał sie o takie same zaświad 
czenie od znanego chirurga paryskiego, który o- 
śwladczy-!, że samby chętnie dal pacjentce, ittóra i 
ta-k musi umrzeć za killk-a tygodni, jakąś truciznę, 
by jej zaoszczędzić straszliwych cierpień, ale n,i-e 
chce tego uczynić, obaw.aiąc się konfliktu z kode­
ksem karnym.

Sąd w Nicei przesłuchał świadków, a m in. leka­
rza sądowego i lekarza domowego, którzy zeznali 
analogicznie.

Prokurator w  sw'ei mowie zaznaczył, że nie potę 
pia byna.i7ir.iej człowieka, ale potępia czyn. Po mo­

wach obrońców i samtgo oskarżonego, 
przysięgli po krOtki-ej naradzie uwolnili oskarżonego
od winy 1 kary.

Sprawa Corbe-tta wywołała — jak wiadomo na 
całym świecie żywą dyskusję na temat, czy kreww 
ni, albo oseby blisko stojące człowieka nieuleczalnie 
chorego , bardzo z tego powodu cierpiącego, mają 
prawo skrócić chorobę drogą śmierci. Jedno z cza 
so-pism paryskich rozpisało ankietę w tej sprawie, 
a ciekawą jest przytem rzeczą, że większość leka­
rzy wypowiedziała się przeciwko temu prawu. Dwaj 
natomiast znakomici angielscy pisarze Cohan Doyłe 
i h. G. Wells stanowczo wypowiedzieli snę za uwo! 
pienieni -skarżonego, a nawet oświadczyli goto­
wość przyjazdu do Nicei, by przed sądem bronić 
swojej tezy. H. G. W e Lis był przyjacielem rodziny 
Corbett ów 1 zrał ojca oskarżonego. Sławny autor 
„Ojca Alberty Krystyny" kilkakrotnie zresztą już 
w dawniejszych dziełach bronił tezy. że państwo 
ma prawo skazać na śmierć nieuleczalnych, a nie­
bezpiecznych umysłowo chorych, dlatego Wells jest 
mniejw.ęć;! w zgodzie ze sobą samym. Tego powie 
dzleć nie można o jego koledze Doylem. który jako 
spirytysta wierzy w życie pozagrobowe i dlatego na 
prawdę meżnaby być ciekaw, w jaki sposób Conan 
Doyie usprawiedliwia swoje stanowisko

ZE S P O R T U .
TU RN IEJ P IŁ K I RĘCZNEJ

W  daliach 8, 10 i 11 bra. urządza Sekcja Gier 
Sportowych ŻKS Makkabi turniej jubileuszowy 
w p,l£g ręcznej z udziałem najlepszych drużyn Kra 
ko w a, Łj. Cracovii i W awelu oraz Makkabi. Sensa­
cję turnieju będą spotkania pomiędzy powyższe- 
mi drużynami, przodującerni w tej gałęzi sportu 
w  Krakowie.

Gracovia, mistrz Polski w piłce koszykowej jest 
i w  tej dziedzinie kandydatem do tytułu mistrza. 
W awel jest drużyną twardą, przebojową, która 
niejedną niespodziankę sprawiła podczas tegoro­
cznych mistrzostw. Wreszcie wicemistrz okręgu 
Makkabi nie w iele ustępuje Cracoyti, toteż spe­
cjalnie spotkanie jej z biało czerwonymi zapowia 
da się bardzo zajmująco. Mecze odbędą się w  
następującym porządku; w sobotę o godz. 2*30 pop 
CruoOYia—Makkabi, w poniedziałek o godz. 2'30 
pop. W aw el—Gracovia, we wtorek o 2 30 pop. 
W aw el—Makkabi. Wszystkie mecze odbędą się na 
boisku Makkabi bez względu na pogodę.

W IS Ł A  IB — KROW ODRZA. W  dalszym ciągu 
Jubileuszowego turnieju o puhar WKS Wawel od­
będzie się w niedzielę o godz 915 przedp. na boi­
sku Wawelu zajmujące spotkanie pomiędzy po- I 
Wyższymi klubami. ■

KURS INSTRU KTO RSK I wychowania fizyczne­
go, urządzany przez W ydział Młodzieży w ŻKS 
Makkabi rozpocznie się dnia 15 bm. Zgłoszenia 
przyjmuje kierownik wydziału, p M. Dortheimer 
we w torki i czwartki od godz. 7— 8-ej w  lokalu 
klubowym, ul. Gertrudy 8. Ostateczny termin zg ło­
szeń upływa 14 bm. Kurs będzie obejmował gim­
nastykę, lekką atletykę, pływanie, łyżw iarstwo, 
narciarstwo-, gry ruchowe oraz naukę zasad hy- 
gjouy i pierwszej pomocy.

Pasażer „na gapę**, który 
przejechał 45.000 km.

B e r  lii. 6. 11. (A W ) W  Hamburgu odbyła 
się roaprawa sądowa przeciwko 30-Ietniemu 
robotnikowi, który w charakterze pasażera „na 
gapę** przebył w ciągu 5 mi-esięcy 45 tys- kim. 
k-oięjami rtemieokiemi. Oskarżony przedosta­
wał się rat dworzec, okazując bilet peronowy i 
podróżował na linjach Essen— Dusseldorf— Kolo 
nja i Koblencja. W  czasie jednej z takich oodró 
ży zatrzymano go i wówczas wyszły na jaw 
wszystkie jego podróże bez bidetu. Oskarżony 
przyznał s:v do winy. Sąd skazai go na 6 mie 
sięcy więzienia.

—  łżtJO W G W E TOW . GIMNASTYCZNE komum 
kuje:

Ćwiczenia ginu. odbywają sie obecnie na następu 
jących kursach, 

w poniedziałki 1 czwartki:
7—8 wiiecz. kurs uczniów,
8— y wdecz. kurs panów, 

we wtorki i czwartki:
4—5 kurs dzieci,
6.30— 7.30 kurs uczenie,
7.30—8.30 I. kurs pań,
8.30—9.30 II. kurs pań.

Wpisy dodatkowe przyjmuje się w  powyższo 
dni od 6— 9 wiecz.

Z  G f M i D Y
^teida krakowska

Kraków, 6. 11. 1929. Akcje utrzymane. Dolar mo 
eniej.

Akcje przemysłowe: Zieleniewski 81, Siersza
górnicza 163.

Papiery procentowe: 5-proc. Prem. Poż. dola 
rowa 62.75, 4-proc. Preu. Poż. inwestycyjna 118.

Frzebeig zebrania giełdowego cechowało w dal­
szym ciągu małą chęć do pracy. W  niewielkich 
il< sciach robiono jedynie Zieleniewskim i Sierszą 
górniczą po kursach niezmienionych przy nieco 
wększem zainteresowaniu. Reszta papierów pra­
w ic w  zupełnym zastoju. 2 papierów procento­
wych 5-proc. Prem Poż. dolarowa i 4-proc. Prem. 
Poż. inwestycyjna uticyniane w małych obrotach.

Na pogiełdziu znaczniejszych obrotów dokona­
no Gazami wschodnimi po kursie ustalonym. Pła­
cono Bank Zw. Sp. Zarobkowych 78.50, Gazy 
wsch odmie 20.75—21.

Waluty i  dew izy oficjaln ie bez ruchu.
Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 

i międzybankowych nastrój dla dolara gotówko­
wego mocniejszy. Podaż niewielka. Popyt silniej­
szy. W  Krakowie dolar. got. 8.90—8.9, czeki ban­
kowo 8.89 i pół do 8.90 i pół. W arszawa doi.
8.89 i pół do 8.90 i pół, czeki 8.89—8.90. L w ów  
doi 8.89 i jedna czw. do 8.90 i jedna czw., rwtrT
8.89 i pół do 8.90 i jedna czw. Katowice doŁ 
8.90—8.Ifl, czeki 8.90—8 90 i  trzy  czw Kurs pła­
cenia Banku Polskiego bez zmiany.

Giełda warszawska
Warszawa, 6. 11 PAT. Akoje: Bank HandL 11%

B -t.k Polski 168, Bank Powsz. Kredyt. 110, Ramii 
Zach 80, Bank Zw. Sp. Zar. 78 i pół, Siła i Świa­
tło 105 i pół, Warsz. Tow . Pater Culu. 31, W ę­
gieł 72, Modrzejów 19 i pół. Starachowice 22 1
trzy czw. Zieleniewski 80, Haberbusch 106.

Waluty: Dolary 8.89. Dewizy: Londyn 43.39, N. 
Joik 887 i trzy czw., Paryż 35.13, Wiedeń 125.09,

GEełda poznańska
Poznańska giełda zbożowa z dnia 6. 11, 1929. 

Żyto 24—34 i pół, pszenica 37 i pół do 38 i  pół*,
mąka żytnia 37, mąka pszenna -56—60, otręby ży­
tnie 15 i trzy czw do 16 i trzyc zw., pszeinó 
17.50— 18 50. Reszta kursów bez zmiany. Usposo­
bienie slałe

Głałda zurycFska
Zurych, 6. 11 PA T . Paryż 20.32 i trzy czw., Lon­

dyn 25.17 i jedna ósma, N. Jork 5.16, Berlin 123.47 
W arszawa 57.85, Budapeszt 90.27 i pół.

Giełda wiedeńska
Wiedeń, 6 11. PAT . Waluty i dewizy: Berliu

169.S5—170 35, Budapeszt 124 16—124.4G,' Londyn 
34 63 i pół do 34.73 i pół, Now y Jork 709 65 -712.15, 
W arszawa 79.54— 79.82, Zurych 137 53—13803, A- 
merykańskie 708.60—712,60, * Niemieckie 169.60— 
17020Polksie 79.45-79.S5, Czeskie 21-21.12. '

K O M U N IK A TY
— „PRZEDSW IT-HASZACHAR" Dziś. we czwar 

tek u gouz. 8 wiecz. plenarne zebranie członków /. 
referatem kol. D. Hoffmanna n. t. „Sjomzm. jako 
światopogląd".

— „JEHUDA*. Dziś we czwartek o godz. 730 
wiecz. na kursie instruktorskim referat gen. sekr. 
o ig . sjon. p. A. Hoistattera

— KOŁO ŻYD. HANDL. „H APO E L*. Tymczaso­
wy lokal znajduje się przy ul. Krakowskiej 41 
„Merkaz", gdzie jest czynna bibijoteka i czytelnia 
codziennie od godz. 7—9*30 wieczór.

— ŻYD. AK AD . KOŁO MIŁOŚN. KRAJO ZNAW  
STW A unieważnia skradziouą dnia 5 bra okrągła. 
p'eczęć. Wszelkie dok u men ta, których kopji nie­
ma w Kole, są nieważne.

ZMA R L I:
Mojżesz Dawid Weissbjum 1 65. Chana Feigi 

F ichshindler (z  W odzisław ia) 1 3&
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t t e l a e  p o s a d y >1
POTRZEBNA zdobią eks 
pedjentika. Zgłoszenia w  
porze obiadowej od godz 
2— 3-oiej: Juijns* Nacbt, 
ul. Koletek 3, TL piętro.

30I8er

POSZUKUJE się akwiizy 
torów za prowizją. Zgło. 
sić się: Wolnaca 13, I.
piętro, 4 drzwi. 122g

Ii Poiad pounknją M

5.000 ZŁOTYCH i więcej 
[złożę kaucji firmie, która 
powierzy młodemu, eoer 
giczjiemu kawalerowi po 
sadę w  aharaiflterze In­
kasenta. magazyniera, 
komiwojadera. M> jaką­
kolwiek odpowiednią pra 
cę. Zgłoszenia jo Adm
JL  Daflrnrifra 
czciw y .

“  P«d ,U
Łsdlg

RUTYNOW ANY koces- 
powłeaUstefiotysżsta poł- 
sflEO-tuea*ecłai, oacfaałjeir- 
Łtiaosista, ze —iajomo- 
fośą spraw podatkowych 
Sita somodzadba i zanfa- 
•a, pośmianie odposried- 
meó posady. Zgłoszenia 
rab „Zirrfwin" de Aon. 
J ł ,  Dzaeirafca". 1220g

BIEGŁA i^łsŁo-metnSec. 
lut steoc typfadkai, ze ste- 
■ograiją w  oim językach 
bosŁuknje posady. Zgio- 
■cenią pod „Rutyna" do 
! * n .  ją .

POMOCNIK handlowy
(Zyd), z 3-Jetmią prakty­
ką w  braniy koionjalno- 
dtełikatesowej, oraz mo­
nopolu tytoniowego, ,ob- 
znajomiony z podwójną 
iki&ięgowcścią, zmieni po­
sadę zaraz. Zgłoszenia 
pod ,.Prowincja" do Aćm 
J ł. Dziennika". 1228g

RUTYNOW ANA sten o ty 
pasitka polsko-niemiecka 
szuba posady. Wanurrki 
obojętne. Zgłoszenia pod 
„Intel ilgejlitiny sizef" do 
Adm. JŁ  Dziennika".

1205g

0Nanka i wychowanie)§
NicAUŁCKIEJ konwersa 
cii, htcrafory, gramatyki 
ndaibłaiH. Zgłoszenia pod 
„rhetpiecki&‘‘ do Adan. 
J ł.  Oał«nai#ca“ . 12C4g

FRANCUSKIEGO —  s®e 
cjamość sramatyka, lite 
raćnra dla uczniów chcą­
cych poważnie praco­
wać. Godizlna 3 Zł. Zgło­
szenia sub „Profcmde- 
rneot" do Adm. „N. Dzień 
idea". 1204g

RAJFAPOR.T B E N d -  
JOiN włzieda lefccyj ję- 
zęfca hebrajskiego i Li- 
tena/Wy hełunaijislkiej: 
uL GraegiórsDedŁa 14, I. 
piętro. 2010-s

Lekcje trykotarstwa rę­
cznego. tkanin plecio­
nych, teneryfek i t. d. — 
„Emka". Kraków, Pędzi 
cków 3.

EnaJ./mouIaL.e j f l  
   -----

SAMOTNY wdowiec, 53 
lat, kupiec, inteligentny, 
ortodoksyjny, zamożny, 
z urządzonetn dużem tnie 
szkapiem w  Krakowie, 
poślubi bezdzietną, wdo­
w ę lub parnię. Posag nie 
konieczny. Zgłoszenia z 
fotografią iweanonimo- 
we, n.e poate-re&tantc, 
wprost od sam odziel- 
nych reflektamtek, pod: 
.Pierwszeństwo Facho­
w e j" do Adlm „N. Dzien­
nika". 1224g

FILATELIŚCI!
ŹŃftCKfce POCZTOWE
50.000 różnych fcomplelów, cha 
zbieraczy o 50— 70 proc. niżej 
cen kala logowych. Pod gwaran­

cją prawdziwe.

cOO‘ znaczków bałkańskich 
wszystkie różne Hk. niem. 7 — 
300 znaczków Ameryka. Australia 
wszystkie różne Mk. niem. 6 — 
2000 znaczków różnych 
z całego świata Mk. niem. 14 — 
100 znaczków Rosji eow. 
wszystkie różne Mk. niem. 4 — 
400 znaczków austrjackich 
wszystkie różne Mk„ niem. 5*— 
150 znaczków czechosłowackich 
wszystkie różne Mik. niem. 7*—

w y s y ł a  
A . WEISZ, Brietmarkonbandiung 

Wleń IX. GrAne Torgance 24.
SSfi N  Posłfach 1.9.

MASZYNY DO PISANIA
kupuje się najkorzystniej na dogodnych 
warunkach i okazyjnie od Zł 275 w zwyź 

we firmie

Max Lo wensteio, Kraków

ZWIERZYNIECKA 8,H.p.

Nowe fasony paryskie
na suHonie popotuidiniowe i wieczorowe nadeszły 
do pracowoi „Ogniska Pracy" w Krakowie, ul. 
Mikołajska 9, II. piętro. Zamówienia przyjmuje 
się codiztienmie między godz. 11*30— 1*30 przed­
południem, z wyjątkiem sohóft i świąt. —  Ceny 
przystępne, wykonanie bardzo- staranne.

REKLAMA
DŹWIGNIA HANDLU

P  “aipiraedał^ J l j

LUSTRA belgi,jsikie, szy­
by szlifowane, poleca fa. 
bryka luster Maurycy 
Kalimus, Kraków, Staro­
wiślna 69. 3019cr

PANIE, cierpiące na ży­
laki, zwracajcie- się do 
Perfumerii Leserkiewicz 
Kraków, Rynek 17 (oook 
księgarni Fricdieina), te­
lefon 38-07. Największy 
wybór pończoch gumo­
wych od zl. 25 za parę. 
Prosimy odwiedzić nasz 
magazyn bez przymusu 
kupna. 2499sse

R ó ż n e >i
TYSIĄCE ohorych na 

katar żołądku, wzdęcia, 
kuncze, bóle, niestraw­
ność, brak apetytu, ogol 
ne osłabienie et cetera, 
odzyskało zdrowie, uży­
wając zioła sławnego na 
cały świat Dr. Dietla, 
Profesora Uniwersytetu 
Jagiellońskiego. Żądajcie 
bezpłatnej broszury pou­
czającej. Adres: Liszki 
— Apteka. 3017ck

UNIEWAŻNIAM książkę 
wo jskową, wydaną przez 
P. K. U. Kraków: Jonas 
Pasternak. 1224g

PILECKI Tadeusz z Po­
lonii i. pow. StTzyżów, u- 
Todzony 1902 roku, unie­
ważnia dokument woj­
skowy. 3023x

PRżVjM UJĘ do szyci*:
ubranka, płaszczyk) u m  
cięce oraz munduito,’ 
szkolne: Rosenbaum, — . 
Kraków. Wołnica 5, UJ. 
piętro. 3021*!

N A P R A W A  DYWA­
NÓW . Dywany perskit,; 
kiiimj do naprawy przyj; 
muje Dywan", Tkaiuii*- 
dywanów, kilimów: Kr*' 
ków—Podgórze, Kingi 9,, 
tramwaj 3. Poleca dy-, 
wany, kilimy. Ceny be*' 
konkurnecyjne. Tełefoaj 
Nr. 1609. 'ZOótaae!

UNIEWAŻNIAM W
dziiooą książeczkę WOfn 
sikową — na nazwisko i 
ifiirsz Lejb Flanmenbaum 
ur. 1903, wydaną prze* 
P. K. U. Wanseawa M U- 
sto I. 12Mg

■ ekale

POSZUKUJĘ 3—4 pokojt!
parter, ewentnałnfie snteJ 
ryny, na laboratoriani,' 
w centrum lub blisko pe- 
ryferyj. Zgłoszenia: La­
bo 3— 4, telefon 11—07.

1226g

POSZUKUJĘ pokoju z 
rzymaniem tub bez ona 

starszej osoby. Zgłosze­
nia do Adm. „N. Dzien­
nika" pod „Dobre wyna­
grodzenie". ‘ 122Ig

LOKALU biurowego z 
magazynem, możliwie z 
telefonem, poszukuję od 
zaraz. Oferty: skrytka 
pocztowa 281. 1225g

R O Z W O J TO W A R Z YS TW A  UBEZPIECZEŃ N A ŻYCIE

» F t E N f g C S «
od roku 1913 3398.

Rok Stan ubezpieczeń Wpływ premij Fundusze gwarancyjne

1513 K 224,887.549*— K 9,733.268*07 K 53,051,954*77

1924 Zł 542,990.628*18 Zł 34,702.527*85 Zł 66,845.463*91

1925 „ 825,335.727*30 „ 47,493.490*19 * 97,067.467*40

1926 „ 188,128.604*71

1927 „ 1.763,294.069*88 , 79,495.425*27 „ 242,384.294*26
1928 . 2^34.919^43-75 .  106,846.283*09 „ 302,639.08996

FILJE:

KP/ KCW. Gertrudy 8, CIESZYN. NlemlecEta 1. 
LWOW. Kościuszki 8. BIELSKO. Kolejowa 2.

W ydawca: Za Spółkę Wyd. ,„Nowy Dziennik": Zygmunt Hochwald. - - Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Berkelhamroer. 
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